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Budżet ZSRR na rok 1951 


A| 


NOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 


CENA 10 GR. 


świadectwem stalinowskiej polityki pokoju 


z: i budowy komunizmu W, 
Referat ministra Zwieriewa na sesji Rady Najwyższej Związku Radzieckiego 


MOSKWA (PAP) — W dniu 7 marca w Moskwie kontynuo- 
wała obrady II sesja Rady Najwyższej ZSRR. - 

O godz. 7 wieczorem w wielkiej sali pałacu kremlowskiego od- 
było się wspólne posiedzenie obu Izb Rady Najwyższej ZSRR — 
Rady Związku i Rady Narodowości. Na posiedzeniu obecnych było, 


prócz deputowanych, wielu gości — przedstawicieli 


cych Moskwy. 


Zebrani powitali burzłiwą owacją 


mas pracują- 


J. W. STALINA i jego wier- 


nych współbojowników: Mołotowa, Malenkowa, Berię, Woroszyło- 
wa, Bułganina, Kaganowicza, Mikojana, Andrejewa, Chruszczewa, 


Kosygina, Szwernika, Susłowa, 
W lożach dla gości obecni 


Ponomarenkę, Szkiriatowa. 
byli członkowie korpusu dyploma- 


tycznego oraz przedstawiciele prasy radzieckiej i zagranicznej, 
Posiedzenie zagaił Przewodniczący Rady Związku, deputowa- 


ny— Michał Jasnow. Minister 


Finansów ZSRR — Zwieriew — wy 


głosił referat o preliminarzu budżetowym ZSRR na rok 1951, 


MOSKWA (PAP). — Na H sesji 
Rady Najwyższej ZSRR minister 
Finaasów A. Zwieriew wygłosił re- 
ferat o budżecie państwowym na 
rok 1951. 


Budżet państwowy na rok 1951 i 
wyniki wykonania budżetu w roku 
ubiegłym odzwierciedlają sukcesy, 
Jakie naród radziecki pod kiero- 
wnictwem Partii Lenina — Stalina 
osiągnął w budowie społeczeństwa 
komunistycznego, umocnieniu potę 
gi ojczyzny radzieckiej. Masy pra- 
cujące Związku Radzieckiego wyko 
nały pomyślnie zadania powojennej 
Pięciolatki Stalinowskiej. 


Sukcesy roku 1950 


Giobałna produkcja przemysłu w 
ostatnim roku planu pięcioletniego 
przekroczyła poziom 
13. pros. _Glohalna pradnkcja prze- 
mysłowa w roku ubiegłym wzrosła 
w porównaniu z rokiem 1949 o 23 
proc. Przekroczony został również 
przedwojenny poziom globalnej pro 
dukcji rolnej. 

W roku 1950 dochód narodowy 
przekroczył poziom 1940 roku o 64 
proc. podczas gdy plan piecioletni 
przewidywał wzrost o 38 proc. W 
wyniku wzrostu dochodu narodowe 
go i szerokiego rozwoju handlu to 
warami masowego spożycia po ce- 
nach, które w ostatnich latach by- 
ły systematycznie obniżane — real- 
ny dochód ludności znaczńie prze- 

zył poziom przedwojenny. 
stalinowskiej 
o wzrost ich 


Nowym przejawem 
troski o ludzi pracy, 


dobrobytu jest czwarta z kolei obniż | 


ka detalicznych cen artykułów spo 
żywczych i wyrobów przemysłowych 
Ww handlu państwowym, wprowa- 

a przez rząd radziecki z dniem 
1 marca 1951 r. W wyniku tej obniż 
ki cen ludność Związku Radzieckie- 
g0 zyska w ciągu roku 345 miliar- 
da rubli. 


Wybitne osiągnięcia państwa ra- 
dzieckiego w rozwoju gospodarki 
narodowej i w dalszym umocnieniu 
finansów stanowią naoczny dowód 
olbrzymiej wyższości socjalistyczne 
go systemu gospodarki nad chyla- 
cym się ku upadkowi systemem ka 
pitalistycznym. 


Budżet państwowy na rok 1951 
przewiduje po stronie wpływów 457 
miliardów 992 miliony rubli, a po 
stronie wydatków 451 miliardów 
508 miliony rubli, co daje nadwyż- 
kę wpływów nad wydatkami w wy 
sokości 6 miliardów 489 milionów 
rubli. W porównaniu z rokiem 1950 
wpływy budżetowe wzrastaja o 8,5 
proc, a wydatki o 9,4 proe. Znacz- 


e 


1940 róku øf 


ny wzrost budżetu odzwierciedla 
dalszy wzrost potegi gospodarczej 
państwa radzieckiego. 

Omawiając wydatki budżetowe 
minister Zwieriew podkreślił, że za 
soby finansowe będą użyte do zwię 
kszenia kapitału zakładowego i obro 
towego przedsiębiorstw socjalistycz- 
nych, do realizacji szerokiego pro- 
gramn budownictwa społeczno - kul 
turałnego oraz do dalszego wzmoc- 
nienia zdolności obronnej ojczyzny 
radzieckiej. 

Kredyty na finansowanie gospo- 
darki narodowej tak samo jak w la 
tach poprzednich stanowią jedną z 
najważniejszych pozycji budżetu 
radzieckiego. W roku 1951 kredyty 
te określone zostały w wysokości 
178,5 miliarda rubli. czyli 39,5 proc. 
wydatków budżetowych. 

Podstawowa cześć kredytów. prze 
znaczgwych ma. finansowanie gospo 
darki narodowej. zostanie zużyta 
na nowe budownictwo inwestycyj- 
ne. 

Znaczne Środki finansowe przez- 
nacza się w roku bieżącym na reali 
zację stalinowskiego planu  przeo- 
brażenia przyrody i realizację trzy- 
letniego plann rozwoju hodowli by 
dła prodnktywnego w kołchozach i 
sowchozach. W 1951 roku trzeba be- 
dzie dokonać w kołchozach olbrzy 
mich robót w dziedzinie budownic- 
twa dla celów gospodarczo - pro- 
dukcyjnych i kulturalno - socjal- 
nych. 


Stalinowska troska 


| o ludzi pracy 


| Troska e podniesienie dobrobytu 


i poziomu kulturalnego ludzi pracy 
jest w kraju radzieckim _ sprawą 
pierwszorzędnej wagi państwowej. 


„Chcemy powiedział Józef 
| Stalin na XVTIH zjeździe partii — 
| zrobić ze wszystkich robotników i 
wszystkich chłopów ludzi kultural- 
nych 1 wykształconych i z czasem 
uczynimy to“. 


Budżet państwowy ZSRR zape- 
wnia finansowanie wzrastającego 
z każdvm rokiem programu budo- 
wnietwa kulturalnego. Wydatki na 
cele społeczno - kulturalne wynio- 
sa w 1951 roku 120.8 miliarda ru- 
bli. czyli 26,8 proc. wszystkich wy- 
datków budżetu państwa. 


Z ogólnej sumy wydatków na ce- 
le społeczno - kulturalne, na oświa 
te przeznacza sie 59 miliardów ru- 
bli, na ochronę zdrowia i wychowa 
nie fizyczne 21,9 miliarda rubli. na 
opiekę społeczną 22,3 miliar- 
da rubli i na zasiłki państwowe dla 
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Wielkie budowle Planu 6-letniego 


Na 16 dni przed terminem 


zostanie zakończona budowa przędzalni w Piotrkowie 


od szybkości obecnych prac przy budowie przędzalni cienko- 


przędnej ną Bugaju 


tu włókienniczego. 


r pa zależy termin uruchomienia 
Piotrkowie inwestycji Planu Sześcioletniego — wielkiego kombina- 


największej w 


„W celu przyśpieszenia tego terminu załcga Państwowego Przed 
siębiorstwa Budowlanego. Zespół mr, 3. podjęła zobowiązanie cał- 
kowitego wykończenia robót i oddania w stanie surowym wielkiej 
hali przedzalni ciorkoprzędnej w dnin 15. IT., tj. o 16 dni szshciej 


niż przewidywał pian. 


|Zobowiązanie podjęte zostało przez wszystkich 


pracowników 


pracujacych na kombainach. Grupa spawaczy zobowiazałą si? wy- 
konąć swoje prace do dnia 10 bm. grupa cieśli do dnia 13 hm. zbra 
jarzy do 13 bm. i betoniarzy-młodzieżowców — do dnia 15 bm. 


| kretarza Komitetu 


rodziców o licznym  potomstwie i 
dla samotnych matek 4,1 miliarda 
rubli. 

Budżet ubezpieczeń społecznych 
wyniesie w 1951 roku 21,1 miliarda 
rubli. 

W budżecie na rok 1951 tak sa- 
mo jak w latach poprzednich znaj- 
duje wyraz wyjątkowa troska partii 
i rządu o dalszy rozwój nauki. Pań 
stwo przeznacza w 1951 roku na 
rozwój nauki 8 miliardów rubli. 

Zupełnie odmienna sytuacja istnie 
je w krajach kapitalistycznych, Pod 
czas gdy na cele wojenne kraje ka- 
pitalistyczne wydają kolosalne su- 
my, na kulturę przeznaczają one zmi 
kome fundusze. Tak np. budżet pań 
stwowy Stanów Zjednoczonych na 
rok 1950751 przewiduje na wydatki 
na oświatę zaledwie 1 proc, a i te 
minimalne kredyty zostały przez 
rząd Stanów Zjednoczonych obcięte. 
Rok finansowy — 1951/52 przy- 
niesie dalsze pogorszenie warunków 
bytu narodu amerykańskiego i no- 
wą redukcję wydatków na oświatę 
| i ochronę zdrowia. 


W interesie pokoju 
na świecie 


Następnie minister Zwieriew omó 
|wił sprawę kredytów na obronę 


Rząd radziecki — powiedział mi- 
nister Zwieriew — dokonując wiel- 
kich prac w dziedzinie gospodarczo - 
organizacyjnej i kulturalno - wycho 
wawczej troszczy się stale © wzmoc- 
nienie zdolności obronnej ojczyzny 
socjalistycznej, która stoi na czele 
sprawiedliwej walki mas pracują- 
cych wszystkich krajów o trwały po 
kój i współpracę między narodami. 

Stałinowską politykę zagraniczną 
Związku Radzieckiego, mającą na 
celu obronę pokoju, popiera jedno- 
myślnie cały naród radziecki i apro 
bują ją gorąco setki milionów ludzi 
pracy w innych krajach. 

Obozowi pokoju przeciwstawia 
się obóz imperializmu z reakcyjny- 
mi kołami rządzącymi Stanów Zje- 
dnoczonych na czele, które dażą do 


wzniecenia pożogi nowej wojny 
światowej. Prowadząc wzmożone 
przygotowania do nowej, krwawej 


rzezi, państwa imperialistyczne gwał 


townie powiększają wydatki wo- 
jenne. 
Budżet Stanów Zjednoczonych 


na przykład przewiduje w roku fi- 
nansowym 1951752, jak to wynika 
z orędzia Trumana do Kongresu, po 
nad 50 miliardów dolarów na cele 
wojenne. Suma ta jest prawie 50 ra 
zy wyższa od wydatków wojennych 
Stanów Zjednoczonych w latach 
malszy riag na str. 2) 


kraju. 
Do 


Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej 
Obywatela Bolesława Bieruta 


WARSZAWA — BELWEDER 


Uczestniczki centralnej akademii Ligi Kobiet w dniu 8 marca 1951 r. 
w Łodzi, z okazji Międzynarodowego Dnia Kobiet ślą Wam, drogi Oby- 
watelu Prezydencie, gorące pozdrowienia. 

Kobiety polskie, którym Polska Ludowa otwarła szerokie możli- 
wości wykazania swych sił i twórczych talentów, zapewniają Was, że 


kobiet. 


| nej pracy wzorować będziemy sie 


ziom uświadomienia kobiet, 


ra stoi wiernie na straży pokoju. 


perializmem amerykańskim, 
Przyrzekamy Wam, Obywatelu 


Kobiety Czerwonej Łodzi będą 


Niezwykle uroczysty i radosny cha 
täkter miała akademia z okazji Mię- 
dzynarodowego Dnia Kobiet, zorgani 
zowana wczoraj przez Zarząd Grodz- 
ki LK, odbyta w sali Teatru Nowe- 
go przy ul. Więckowskiego 15. 

Uroczystość zagaiła przewodniczą 
ca Zarządu Grodzkiego Ligi Kobiet, 
sędzia Zofia Bartnicka, 

Za stołem prezydialnym obok I se- 
Łódzkiego Pol- 
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 
— tow. Pawła Wojasa, sekretarza 
KW PZPR — tow. Michaliny Maj- 
kowskiej, przewodniczącego Rady 
Narodowej m. Łodzi — tow. Marianą 
Minora i licznych przodownic pracy 
z łódzkich fabryk — miejscą zajeły 
chłopki, przybyłe z terenu wojewódz 
twa, 

Sekretarz Zarządu Grodzkiego Li- 
gi Kobiet — Weronika Steczkowa, 
wygłosiła referat, w którym omówiła 
wkład kobiet łódzkich w wykonanie 
zadań pierwszego roku Płanu 6-letnie 
go. Na tvm ważnym etapie budo: 
wnictwa podstaw socjalizmu w Pols- 


ce, kobiety nasze przodowały, po- 
ciągając często swym przykłądem ro 
totników — meżczvzn. Mówiąc 6 


| Przyrzekamy Wam, Obywatelu Prezydencie, 


ci na przyszłych budowniczych Polski Socjalistycznej. 


wykonania tych potężnych zadań mobilizować nas będzie uchwała KC 
PZPR, powzięta w związku z Międzynarodowym Dniem Kobiet, 


utrwalać będą zdobycze socjalne, osiągnięte dzięki równouprawnieniu |, 


że w naszej codzien- 
na osiągnięciach Kobiet Związku 


Radzieckiego, za ich przykładem staniemy jak jedna w zwartym szere- 
gu frontu narodowego walki o pokój, o wykonanie Planu 6-letniego, 
Haslem naszej codziennej pracy będzie: podnosić 


nieustannie po- 


Pogłębimy jeszcze mocniej solidarność z kobietami całego świata, 
skupiając je wokół Światowej Demokratycznej Federacji Kobiet, któ- 


j "EFF Ę : 
i Naszą wydajną pracą damy godną odpowiedź podżegaczom wojen- 
| nym i pomożemy naszym siostrom, walczącym dzielnie w Korei z im- 


Prezydencie, wychować nasze dzie- 


walczyć o pokój i Plan 6-letni, a do 


sytuacji międzynarodowej, o solidar- 
tości kobiet całego świata w walce 
© pokój — referentka podkreśliła 
znaczenie I Ogólnopolskiego Kongre- 
su Ligi Kobiet, który przyczynił się 
w znacznym stopniu do zacieśnienia 
więzów przyjaźni między kobietami 
polskimi, a kobietami innych kra- 
jów. 

Przechodząc do omawiania zadań, 
stojących obecnie ‘przed kobietami, 
referentka stwierdza: — W drugi 
rok Planu 6-letniego kobiety łódz- 
kie wkroczyły z wielkim zapałem do 
pracy. Możemy być dumne, że na 
terenie naszego miasta wzrasta ilość 
kobiet, współząwodniczących o za- 


szczytny tytuł przodowniką pracy. 
Dziś takie nazwiska, jak Grzela- 
kówna — ZMP-ówka z ZPB i 


im. 
Stalina, która wykonała zadania pierw 
szego roku Planu 6-leniego w ciągu 
9 miesięcy Błewąska — przodownica 
pracy z Wiiamy, wykonująca swe | 
bazy produkcyjne w 120 proc, Wan- ; 
da Rybicka z ZPB im. Stalina, Wło- | 
darczyk, Kabiak i Antonina Łuczak 
oraz wiele, wiele innych pizodownie 
| racjonalizatorek — sa znane i dâti 


.4 


Dziś, 61 rocznicę swych urodzin obchodzi jeden ze współ- 
twórców Rewolucji Październikowej i najbliższy współpra- 
cownik Wielkiego Stalina — towarzysz. Wiaczesław: Mołotow, 
członek Biura Politycznego KC WKP(b), wicepremier Rzą- 


du ZSRR. 
Imię towarzysza 


Mołotowa nierozerwalnie 


wiąże się 


z nieugięta walką Związku Radzieckiego w obronie pokojń. 
Towarzysz Mołotow, który przez 10 lat zajmował stanowi- 


sko 


zawsze niezłomnie bronił tego, 


ministra Spraw Zagranicznych 


Związku Radzieckiego, 
co stanowi wytyczną polityki 


radzieckiej — pokoju i przyjaznej współpracy między naro- 


dami. 


Towarzysz Wiaczesław Moiotow jest wielkim przyjacie- 


lem narodu polskiego. 


Dał temu wyraz 


występując zawsze 


w obronie naszych Ziem Zachodnich. W rocznicę Jego uro- 
dzin naród polski składa Mu najserdeczniejsze życzenia dal- 
szej owocnej pracy dla sprawy pokoju i postępu na świecie. 


Delegatki kobiet radzieckich i niemieckich 
przybywają dziś do Łodzi 


W dniu dzisiejszym przybędą do 
Łodzi po pobycie w innych miastach 
delegatki kobiet ze Związku Ra- 
dzieckiego i Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej, które w charakte- 
rze gości uczestniczyły w obradach 
I Ogólnopolskiego Kongresu Ligi 
Kobiet, 

Mili goście wezmą między innymi 
udział w akademii zorzanizowanej 
z okazji Międzynarodowego Dnia 
Kobiet przez kobiety Zakładów im. 
Stalina. 

W skład delegacji radzieckiej 
wchodzą: generał Zinaida Troicka- 
ja, deputowana do Rady Najwyż- 
szej ZSRR — prof. Zofia Szeriszori- 
na oraz laureatka Nagrody Stalinow 


PARYŻ (PAP), — Fala protestów 
przeciwko krwawemu prześladowa- 
niu przez władze: francuskie maro- 
kańskich bojowników o. wyzwolenie 
narodowe szerzy: się w dalszym cią 
gu w wielu krajach. 

Według doniesień z Pakistanu, od 
była się w Lahore potężna manife- 
Stacja z udziałem przeszło 25 tysię- 
cy osób, na której członek partii 
„Wolny Pakistan* Tftiharuddin we 
zwał rząd pakistański Ho okazania 
poparcia Muzułmanom w Maroko, 


walczącym przeciwko imperializmo=" 


wi francuskiemu. 


„o potężnych manifestacjach prze- 
ciwko  terrorystyczńym 


nione, są przykładem dla innych ro- 
botnic. 


Dziś w Polsce Ludowej. robotnice 
mają możliwości kształcenia się, cze- 
go przykładem jest Anna Ramusowa, 
Budowniczy Polski Ludowej - Wanda 
Gościmińska, Bronisława Smak i in- 
ne, kształcące się w szkole Minister- 
stwa Przemysłu Lekkiego. Wiele ko- 
biet piastuje dziś poważne stanowi- 
ska, wiele zostaje awansowanych za 
wybitne osiąsniecia w pracy. Kobie- 
ty robotniczej Łodzi nie zawiodą po 
kładanych w nich nadziei i wzorując 
się na doświadczeniach kobiet ra- 
dzieckich — swą ofiarną pracą przy- 
czynią się do szybsześo zbudowania 
zrębów socjalizmu w Polsce. 


Zgromadzone na sali kobiety prze- 
rywały często referat huraganem o- 
kłasków i skandowaniem okrzyków: 
„Pokój! Bierut! Stalin! Pokój!” 
„Niech żyją przodownice pracy!” — 
brzmią okrzyki podchwytywane przez 
całą salę. „Niech żvją kobiety całe- 
go świata walczące o pokój!”, 


Burza oklasków 


À rozbrzmiewa tak» 
wtedv. ódy 


że wiceprzewodnicząca 


metodom | zem. 


Kobiety rohotniczej Łodzi w narodowym froncie walki 


o pokój i Plan Sześci 


Uroczysta akademia z okazji 


skiej, majster fabryki wyrobów 
konfekcyjnych — Pelagia Sucho= 
wiernowa. + 


Odezwa KC PZPR 


do kobiet polskich 


w prasie radzieckiej 

MOSKWA (PAP), ` Dziennik 
„Izwieśtia* zamieścił obszerne fra- 
gmenty odezwy Komitetu Central- 
nego Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej, wystosowanej do ko- 


biet polskich z okazji Międzynaro- 
dowego Dnia Kobiet. A 


Rośnie fala protestów 


przeciwko terrorowi wiadz francuskich w Maroko - 


władz. francuskich wobec ruchu wy 
zwoleńczego w .:Maroko donoszą z fe 
ranu, Afganistanu i Hindustanu. 


Kondolencje 
z powodu śmierci 
premiera Iranu 


WARSZAWA (PAP). — W związ 
ku ze śmiercią premiera rządu irań 
skiego, Ali Rozmara, dyrektor pro- 
tokółu dyplomatycznego, Henryk Bi 
recki, dnia 8 marca br. złożył kondo 
lencje w imieniu Rządu RP char- 
ge d'affaires Iranu- w Warszawie p. 
Mohamad'owi Vali Siassi - Monta- 


U etni 


Międzynarodowego Dnia Kobiet 


Rady. Narodowej, Maria Mikołajczye 
kowa, w imieniu Prezydenta RP de- 
koruje  Srebrnymi Krzyżami Zasługi 
trzy zasłużone przodownice pracy za 
wodowej i społecznej: Helenę Okrój ' 
z' ZPB‘ im. Dzierżyńskiego, Marię Ma 
roszek z Zakładów im. Armii Ludo- 
wej i Leokadię Brandt z Zarządu 
Grodzkiego Ligi Kobiet, 


„Tow, Mikołajczykowa wręcza rów- 

nież nagrody pieniężne, ufundowane 
przez Społeczny Komitet do Walki 
z Anallabetyzmem — 10 opiekunkom 
społecznym kursów początkowej nau 
ki czytania i pisania: Izabeli Kuligow 
skiej, Otylii Augustowskiej, Marii 
Burczykowej, Cecylii Franc, Halinie 
Janiak, Halinie Jachmanowej, Annie 
Ticzukowej, Stefanii Rutkowskiej, Zo- 
tii Włoga i Genowetie Wójcik. 


Zofia Bartnicka, przewodnicząca 
Zarządu Grodzkiego LK odczyttje na 
stępnie depeszę z pozdrowieniami od 


| Shen Sheo-min, przewodniczącej Zrze 
|szenia Związków Włókniarzy i Odzie 


żowców Chińskich, po czym zebrane 
= a saei Psy uchwalają je- 
nomyślnie tekst depeszy do Prezye 
denta RP Bolesława Bieruta. ài 


0:>..2 


U naszych 


przyjaciół 


W PORCIE ZAKŁADÓW 
SORMOWSKICH 

W: niezamarzającym porcie Zakła- 
dów, Sormowskich  spuszczono nie- 
dawno na wodę nówe, potężne ho- 
lowniki, Robotnicy Sormowa ze szcze 
gólną dumą spoglądali na dwa nie- 
zwykłe holowniki, na których bur- 
tach widnieją napisy: „Wołga” i 
„Don”, Są to pierwsze w świecie 
potężne rzeczne łamacze lodów, któ- 
re przyczynią się do przedłużenia 
nawigacji ma Wołdze, 


SZYBKIE TEMPO ODBUDOWY 
MIAST RUMUŃSKICH 

Odbudowa miast rumuńskich, znisz 
czonych przez okupantów hitlerow= 
skich postępuje szybko naprzód. 
M. in, w mieście Stalin powstały zu- 
pełnie nowe dzielnice, odbudowano 
i zbudowano dziesiątki kilometrów 
nowych ulic. Szybko rozbudowuje 
się osiedle robotnicze przy zakładach 
„Sovromtraktor”, W osiedlu tym roz 
poczęto budowę polikliniki, źłóbków 
dziecięcych i dziecińców, 


WZRASTA LICZBA BIBLIOTEK 
W BUŁGARII 

W szybkim tempie wzrasta w Buf- 
garii liczba bibliotek, Nowe bibliote- 
ki powstają przy fabrykach i zakła- 
dach przemysłowych, Liczba stałych 
czytelników bibliotek związków za- 
wodowych istniejących przy za- 
kiadach przemysłowych osiągnęła 
500,000 osób, 


NOWE OSIĄGNIĘCIA ) 

BUDOWNICZYCH BUŁGARSKICH 

Stosując przodujące radzieckie 
metody pracy, budowniczowie buł- 
garscy notują wiele poważnych osią 
gnięć. Tak m. in. w roku ub. odda 
no do użytku na długo przed termi- 
nem 13 wielkich obiektów przemy- 
słowych. M. in. zakończono przed 
terminem budowę wielkiego syste- 
mru irygacyjnego, zbudowano około 
200 km. dróg, 70 mostów itd. 

Do 1 maja rb. zakończona zosta- 
nie budowa wielkich zakładów na- 
wozów sztucznych im. Stalina. 


ROZWÓJ HANDLU 
ZAGRANICZNEGO NRD 

W przeciwieństwie do Niemiec 
Zachodnich, struktura handlu zagra 
nicznego Niemieckiej Republiki De 
mokratycznej kształtuje się nadzwy 
czaj korzystnie. 

W roku 1951 NRD podwoi roz- 
miary swego handlu zagranicznego. 
W latach 1951 — 1955 ok. 75 proc. 
eksportu stanowić będą gótowe wy- 
roby, Import NRD obejmować zaś 
będzie głównie surowce i półfabry- 
katy (56,5 proc.) oraz artykuły spo- 
żywcze (35 proc.) 


Doulicooa $ra mocarsto zachodnich 


nie oszuka pragnących pokoju narodów świata 


Z obrad zastępców ministrów spraw zagranicznych w Paryżu 


MOSKWA (PAP) — W komenta- 
rzu na temat odbywającej się w Pa- 
ryżu konferencji wstępnej zastępców 
ministrów spraw zagranicznych czte- 
rech mocarstw, korespondent „Praw- 
dy”, Żukow, podkreśla, że na prze- 
szkodzie szybkiemu osiąśnięciu po- 
rozumienia stoi agresywna polityka 
rządu USA, holującego rządy 
Brytanii i Francji. 

W ramach tej agresywnej. polityki 
rzeprowadzana jest  remilitaryzacja 

iemiec Zachodnich, Właśnie dlate- 
go — stwierdza korespondent — pro- 
pozycja rządu radzieckiego, dotyczą- 
ća zwołania Rady Ministrów Spraw 
Zagranicznych dla rozpatrzenia spra- 
wy wykonania układu poczdamskie- 
go, wywołała zamieszanie 
szyngtonie, 


. 


w Wa-| 


Odrzucenie tej propozycji byłoby 
równoznaczne z potwierdzeniem wo- 
bec całego świata agresywnych zamia 
rów USA, Jej przyjęcie zakłóciłoby 
przebieg. przygotowań wojennych, 
zmierzających do uzyskania panowa- 
nia nad światem. 

Dyplomacja amerykańska — pisze 
korespondent — wybrała trzecią dro 
śćę: po pierwsze, nie mówiąc ani 
ntak”, ani „nie” przeciągać jak naj- 
dłużej wstępną wymianę not, a tym- 
czasem w forsownym tempie zbroić 
Niemcy Zachodnie, aby następnie po 
stawić świat przed faktem dokona- 
nym, po drugie, w wypadku jeżeli 
nie da się uniknąć zwołania Rady Mi 
nistrów Spraw Zagranicznych, sior- 
mułować jej porządek dzienny tak 
mgliście, aby potem można było, jak 


Delegacja młodzieży robotniczej i aktywu 


ZMP, podczas pobytu w ZSRR 


zwiódriłą Moskwę. 


Na zdjęciu: delegacja młodzieży polskiej na tle drapacza chmur 


Foto-SIB 


Referat ministra Zwieriew 


(Dalszy ciąg ze str. 1) 


przedwojennych — 1938739 i pra- 
wie dwukrotnie wyższa od wydat- 
ków wojennych w roku budżeto- 
wym. 1941742. 

Związek Radziecki wraz ze wszyst 
kimi miłującymi wolność narodami 
całej kuli ziemskiej prowadzi zde- 
cydowaną walkę o zapobieżenie 
nowej wojnie światowej, demaskuje 
krwawe plany imperialistów amery- 
kańskich. m 


Olbrzymia nowoczesna elektrownia 
powstaje w rejonie Krakowa 


WARSZAWA (PAP), — W okoli- | 


cach Jawbrzna w województwie kra- 
kowskim powstaje jeden z czołowych 
obiektów Planu 6-letniego — olbrzy- 
mia, większa od wszystkich istnieją- 
cych w Polsce, elektrownia cieplna. 


Będzie to siłownia wyposażona w 
najnowocześniejsze urządzenia, sta- 
nowiące ostatni wyraz techniki i umo 
żliwiające całkowitą mechanizację 
pracy. Całą dokumentację technicz- 
ną dla tego gigantycznego obiektu 
oraz podstawowe miaszyny i urządze 


Na marcinesie 
Ludność Trizomii 
mówi: nie! 


Wydawany w. Augsburgu (Bawaria) 
dziennik „Neue Zeitung“ przestał tey” 
chodzić z dniem 1 bm, W pożegnalnym 
artykule naczelnego redaktora wydawcy 
tłumaczą swą decyzję faktem, że po 
opublikowaniu artykułu _ popierającego 
remilitaryzację Niemiec Zachodnich 
dziennik utracił większość prenumerato 
FOW, 

Krach eugsburskiej „Nene Zeitung“ 
mie jest w dzisiejszej sytuacji zjawiskiem 
odosobnionym — i właśnie dlatego pi 
szemy o tym: Pismo „Rheinischer Mer 
kur*, wychodzące w Westfalii, po wydru 
kowaniu serii artykułów na rzecz remili 
taryzacji Trizonii, utraciło w ciągu kil 
ku dni — 20 tysięcy abonentów. Zachod 
nio-berliński dziennik „Der Tagesspie- 
gel“, subsydiowany przez Amerykanów, 
stracił z tych samych powodów trzy 
czwarte prenumeratorów. Wydawany daw 
niej w masowym nakładzie schumache- 
rowski dziennik „Der Telegraf“ — od 
kąd zaczął gardłować za remilitaryzacją 
z trudem spwzedaje 40 tys. egzempla 
rzy, mimo kosztownej reklamy. Organ 
zachodnio-berlińskiego kadłubowego ma 
gistratu — „Berliner Stadtblatt* wycho 
dzi w nakładzie aż, , . 6 tys. egzemplarzy, 
z czego połowę otrzymują bezpłatnie 
funkcjonariusze miejscy. 

Przytoczone tu fakty, dowodzą niezbi 
tie, po pierwsze, że ogromna większość 
opinii zachodnioniemieckiej trzeźwo i 
rozsądnie reaguje na adenauerowskie pla 
ny wskrzeszenia Wehrmachtu w intere 
sie amerykańskich podżegaczy wojennych 
— i, po drugie, że potężniejąca na tere 
mie Niemiec akcja obrońców pokoju od 
nosi skutek: pożądany, mobilizujac sze 
rokie masy ludności do przeciwstawienia 
się wszelkimi sposobami zbrodniczym 
usiłowaniom werbowników „mięsa armat 
niego”. Sq to zjawiska wysoce pozytyune 
$ godne zaunotowania, 


— z 


= Ae 


mia dostarcza nam Związek Radziec 
ki, W ramach tej braterskiej współ- 
pracy budowniczym elektrowni udo- 
stępnione zostały ponadto bogate 
doświadczenia wybitnych. specjali- 
stów radzieckich 

Już w roku przyszłym siłownia po- 
dejmie pierwszą produkcję, dostar- 
czając do istniejących i powstających 
warsztatów pracy, dla setek wsi i 


dziesiątek miast światło i energię 
elektryczną. 

Dzięki wspaniałym,  najnowocze- 
śniejszym urządzeniom radzieckim 
zapewniającym wysoki ziom te- 
chniczny. produkcji, zakłady zatru- 


dnia. stosunkowo -niewielka załogę: 


Pracować tu będzie zaledwie tylu 
ludzi, ile zatrudniają niektóre nasze 
elektrownie o 6-krotnie mniejszej pro 
dukcji. 

Równocześnie z budową zakładów 
energetycznych, rośnie w pobliżu o- 
siedle mieszkaniowe dla ich budo- 
wniczych i przyszłej załogi elektro- 
wni, 


Jednocześnie Związek 
strzeże czujnie swych granie 


| 


mówią Francuzi; „utopić rybę w wo- 
dzie”, pogadać o wszystkim i jedno- 
cześnie o niczym, uchylić się nato- 
miast od głównego zagadnienia — pro 
blemu wykonania układu poczdam- 
skiego w sprawie demilitaryzacji Nie 
miec, 

Korespondent podkreśla, że auto- 
rzy tego planu zlekceważyli jednak 
rozstrzygający czynnik: wolę ufrzy- 
mania pokoju, ożywiająca narody. To 
też dyplomaci amerykańscy nie gdo- 
łali uniknąć zwołania konfereńcji 
wstępnej, W samym fakcie zwołania 
tej konierencji lud francuski widzi 
pierwszy sukces obrońców pokoju. 

Następnie korespondent zwraca u- 
wagę na szerzone w Paryżu inspiro- 
wane pogłoski, jakoby  przedstawi- 
ciele Francji i W. Brytanii — Parodi 
i Davies — zażądałi od delegata USA, 
Jessupa zamanifestowania pojednaw* 
czości'i zgody na-wpisanie do porząd 
ku dziennego sprawy niedopuszczenia 
do  remilitaryzacji Niemiec, Jasne 
jest — pisze korespondent — że: ĉi, 
którzy inspirują podobne pogłoski, 
prowadzą dwulicową grę: pubłicznie 
udają, że są rzekomo skłonni do pó- 
rozumienia w tej żywotnej sprawie, 
ale przy drżwiach zamkniętych. wy- 
stępują w jednolitym froncie z Jes- 
supem, Ta dwulicowa gra nikogo je- 
dnak nie oszuka. 
raz lepiej orientują się 
międzynarodowych. ba one zdecy- 
dowane — kończy korespondent — 
ująć sprawę pokoju w swe ręce i ©- 
bronić ją przed podżegaczami wo- 
jennymi. 


Sprawa traktatu 
z Austrią 


PARYŻ (PAP) — Na posiedzeniu 
z dnia 7 marca omawiano m. in. spra- 
wę zawarcia traktatu pokojowego z 
Austrią, 

Delegat radziecki, Gromyko, oświad 
czył, że nie będzie oponował prze- 
ciwko wpisaniu wa porządek obrad, 


w problemach 


|— jako oddzielnego punktu — spra- 


wy tego traktatu z tym, że wpisana 


Radziecki | zostanie równieź sprawa wykonania 
i po- | traktatu pokojowego z Włochami w 


dejmuje kroki w celu wzmocnienia | części dotyczącej Triestu, 


obrony państwa socjalistycznego, 


Całkowicie bezpodstawne — o- 


Budżet państwowy na rok 1951|świadczył Gromyko — są twierdze- 
przewiduje wydatki na utrzymanie | nia, jakoby sprawa traktatu pokojo- 
sił zbrojnych Związku Radzieckiego | wego z Austrią i sprawa Triestu nie 


w wysokości 96,4 miliarda rubli. 
Wydatki na obronę kraju wyno- 
szą 21,3 proc. "wszystkich wydat- 


miały nic wspólnego. Przedstawicie- 
le mocarstw zachodnich nie mogą za 
przeczyć, że w wyniku naruszenia 
przez te mocarstwa traktatu z Wło- 


ków budżetu państwa, wobec 32,5 | chami, Triest przekształcony został w 


proc. w roku 1940. 


Przeważająca | 


część wydatków budżetu radzieckie | 
go przeznaczona jest, jak wynika 2) drugim Triestem? . 


powyższego, na rozwój 
narodowej i na cele Społeczno - kul 
turalne. 

W konkluzji minister Zwieriew o- 
świadczył: „przedstawiony Radzie 
Najwyższej do zatwierdzenia budżet 
państwowy ZSRR na rek 1951, za- 
pewnia niezbędne środki finansowe 
dla dalszego wzrostu gospodarki so- 
cjalistycznej, dla dalszego podnie- 
sienia poziomu materialnego i kul- 
turadnego ludzi pracy i dlą wzmoc- 
nienia zdolności obronnej państwa 
radzieckiego. 

Nie ulega wątpliwości, że w rokn 
1951 naród radziecki, zespolony 
wokół swej awangardy — partii bol 
szewickiej, osiągnie nowe, duże suk- 
cesy w budownictwie gospodarczym 
i kulturalnym, we wzmocnieniu po- 
tęgi naszej ojczyzny, kroczącej zde- 
cydowanie do komunizmu pod prze- 
wodem Wielkiego Wodza i Nanczy- 
ciela — JÓZEFA STALINA". 


gospodarki | 


angielsko-amerykańską bazę wojen- 
ną. Jakaż jest. gwarancja — zapytał 
Gromyko — że Atlstria nie stahii re 


Narody świata co-f 


JULIUSZ ŻUŁAWSKI 


PODNOLNUTELLLEU TO LALA) 


"Na zachodzie 


znowu dymią kominy.» 


Gdy dymią kominy łódzkiej ta- 
bryki imienia Feliksa Dzierżyńskie* 
go, możemy wejść do warsztatów i 
na własne oczy zobaczyć: z radziec 
kiej bawełny produkuje się tu z 
wielkim pośpiechem tkaniny dla 
dwudziestoparomilionowego narodu, 
który chce coraz sprawiedliwiej i 
lepiej organizować swoje życie na 
swojej ziemi. 

Ale gdy dymią na zachodnim wi- 
dnokręgu kominy fabryk Kruppa, 
równie dobrze wiemy co to znaczy: 
za pieniądze amerykańskich bankie- 
rów. i pod kierunkiem  amerykań- 
skich polityków produkować się 
tam będzie z wielkim pośpiechem 
broń agresywną, która w rękach 
znajomych nam hitlerowskich gene- 
rałów ma nieść naszemu narodowi 
śmierć, zniszczenie i zabór, Te praw 
dziwe cele znamy z doświadczenia 
zbyt dobrze — i żadnym gadaniem 
o „intencjach | obronnych" nikt 
nim oczu nie zamydłi. Chyba śle- 
pyme albo tym „pódróżnym we wła 
snym Kraju”, którym jad zacołanej, 
reakcyjnej świadomości wyżarł już 
dó dna wszelką rzetelność. patrze- 
nia, wszelką czujność wóbec -wro- 
fiej intrygi, wszelką -troskę o zie- 


. mię, po której chodzą, wszelkie ce- 


chy patriotyzmu. 

Takich ludzi nic nigdy niczego 
nie nauczy, W swojej nieprzytom- 
nej hieńawiści dö. wszystkiego co 
w Polsce nowe, lepsze i powszech- 
niejsze, woleliby ją widzieć strzą- 
skaną przez amerykańskie bomby, 
przeoraną ciężarem „atlantyckich” 
czołgów, które — jak dziś w Ko- 
rei — wśniatać będą w ziemię pa- 
roletnie dzieci, woleliby ją widziec 
deptaną znowu butami tych samych 
hitlerowskich oficerów. niż rosnącą 
spokojnie w przyszłość, jeżeli ta 
przyszłość kształłuje się nie na ich 
ciasną modłę, Albo powrót do sta* 
rej sytuacji społecznej i gospodar- 
czej albo śmierć tej ziemi! Przy- 
szłość polskiego robotnika, polskie 
go chłopa i inteligenta, w cieżkim. 


uczciwym trudzie — poprzez p^- 
tkniecła "i sukcesy — budowane 
przyszłóść narodu jest dla mich 


czymś bardziej obcym. niż interesy 
amerykańskich businessmanów wraz 
z preparowaną przez nich „kultu- 
rą" i rewizjonizm ułaskawionych 
zbrodniarzy z hitlerowskiego Wehr- 
machtu, Oto, jaki „patriotyzm. wy- 
hodowali w ciasnocie swojego $y- 
stemu pojęć, 

Ale takim ludziom odbieramy 
wszelką nadzieję. Nie będzie po- 
wrotu wstecz, Imperializm wielkich 
państw kapitalistycznych — przy- 
naglony „przerażającym” procesem 
wyzwalania „się, bogatych, w SUTow: 
ce narodów, „„spod „ich kolonialnej 
=eksploatach 4 budowenią przez, tę, 
narody ustrojf, w którym ta eks- 


pioatacja nigdy już nie będzie moż- 
liwa, a który zacieśnia przyjaźń 
tych marodów z krajami socjalizmu 
—  histerycznie mobilizuje wszyst” 
kie swoje siły dò e zbroj 
nej. Stąd „w obronie amerykańskie 
go stylu Życia” okręty i samoólóty 
amerykańskie nad granicami Chin, 
stąd „w obronie amerykańskiego 
stylu życia” odbudowa  hitlerow= 
skiego Wehrmachtu pod „odwete= 
wymi” -hasłami przeciwko ziemióm 
polskim. I dlatego dymią znowu ko 
miny fabryk Alfreda Kruppa, wy* 
uszczonego z więzienia wraz z ca 
iym swym „doświądczonym' szta- 
bem. Ale my juź nie jesteśmy-w za 
kłamanej i osamotnionej sytuacji z 
roku 1939. 

I niech nie wysilają swych głosów 
speakerzy z BBC, nadużywający 
języka polskiego dla szerzenia 
kłamstw. Zbyt dobrze rozumiemy 
prawdziwy stan rzeczy. Podsunięte 
im brechty o „koniecznościach o= 
bronnych'” imperialistów odczytują 
chyba dlatego tylko bez zająknie- 
nia, że nie mogą iednocześnie pe 
trzeć w oczy nam wszystkim, Ie 
dziom, którzy tak niedawno z ka- 
rabinem w ręku musieli bronić 
swej ziemi przed agresją, którzy 
budują dziś na ruinach miast i na 
grobach poległych nowe życie spo” 
łeczne w swym kraju. 

To nowe życie społeczne == for- 
mowane w ciągłym rewolucyjnym 
trudzie — polega na usunięciu raz 
na zawsze wszelkiego wyzysku kla 
sowego, na osiądnieciu powszechne 
ści dobrobytu i kultury, na zdoby* 
ciu panowania człowieka nad przy* 
rodą. Ta postawa i te celę prowa” 
dzą nie tylko do umóćnienia naszej 
niepodległości, ale dó <łebokiei í 
naturalnój przyjaźni między. naroda= 
mi. Na tej to właśnie zasadzie u- 
trwaliła się nasza przyjąźń ze 
Związkiem Radzieckim. z Chinami, 
z krajami demokracii ludówej, Na 
tej właśnie zasadzie potrafiliśmy 
znaleźć przyjaźń z Niemiecką Ner 
publika Demokratyczną. I na tej 
sprawiedliwej. szlachetne: prawdzi- 
wie humanistycznej zasadzie potra- 


limy przviaźnić się z narodami 
Ameryki, Francii, Anglii czy Indii, 
ze wszystkimi narodami świałaā. 


Taka przyjaźń wiąże już dziś set- 
ki milionów ludzi, T w imie takiej 
przyjaźni — aby budować. a nie 
niszczyć — walczymy o zachowanie 
pokoju światowego. I pokój ten wy* 
walczymy, 

Przypominamy handlarzom śmier= 
ci ostrzeżenie, wypowiedłiane w 
roku 1938 przez wielkiego hiemiec= 
kiego pisarza nntvhitlerowskiego: 
„Biada im, jeżeli oślepieni pychą 
odważą sie podnieść rękę na świat, 
Zostaną tak pobici. że iuż się hi 
z klęski nie podźwiśną”. 5 i 


Uroczyste obchody 
Miedzynarodowego Dnia Kobiet 


W kraju 


WARSZAWA (PAP). — Z całego 
kraju riapływają wiadomości o uro 
czystościach związanych z obcho- 
dem Międzynarodowego Dnia Ko- 
biet. Na zebraniach i akademiach 
kobiety miast i wsi zapoznają się 
z uchwałami I Ogólnopolskiego Kon 
gresu Ligi Kobiet, składają meldun 
ki o wykonaniu zobowiazań, podje- 
tych z okazji dnia 8 marca. W cza- 


sie uroczystości przodujące kobiety | bowiązania, podjętego przez 
aj Ligi Kobiet Związku dla uczczenia 


otrzymują nagrody 1 dyplomy, 
najbardziej zasłużone są 
ne odznączeniami państwowymi. 

Członkinie organizacji ZMP 
zatrudnione w PPRK w Nowej Hu 
cie uczciły Międzynarodówy Dzień 
Kobiet zorganizowaniem nowej bry 


dekorowa F8 


gady produkcyjnej. Brygada ta złożo 
na z 12 przodujących młodych pra- 
cownio nosić będzie nazwę im. Han 
ki Sawickiej. 

Członkinie brygady. która rozpo- 
czeła swa.pracę w dniu 8 marca br 
zobowiązały się osiągać systema- 
tycznie 150 proc. normy. 


* * 
* 


w lokalach Związku Polskich Ar 
tystów Plastyków w Poznaniu otwar 
to wystawę prac artystek — plasty 
ków. Wystawa ta jest realizacją zo 
koło 


marca. W uroczystości otwarcia 
uczestniczył bawiący gościnnie w 
Poznaniu kierownik katedry sztuki | 
Uniwersytetu Moskiewskiego prof. 
Aleksiej Fedorow - Dawydow. 


Na uroczystych akademiach nos 


Obrady które przyciągają uwagę całego Świata 


w wyniku czteromiesięcznych 
usilnych starań Związku  Radziec- 
kiego, 'czterej dyplomaci, reprezen- 
tujący ZSRR, W. Brytanię, USA i 
Francję rozpoczęli w Paryżu konfe- 
rencję, mającą na celu ustalenie po 
rządku obrad sesji Rady Ministrów 


Spraw Zagranicznych. Obrady te są | 


w chwili obecnej ośrodkiem zainte- 
resowamia całego świata, Qlbrzymia 
większość ludzkości pragnie pokoju 
i rozładowania obecnej sytuacji mię 
dzynarodowej, pragnie, 
„wielkiej czwórki" przyczyniły 'się 
do utrwalenia pokoju. „Ustalenie 
zagadnień mających być przedmio- 


by obrady | È 4 : 
: | kształt obecnej sytuacji międzyna- 


| niemieckiego 


3. Poprawa sytuacji w Europie i 
natychmiastowe przystąpienie do re 
dukcji sił zbrojnych 4 mocarstw — 
Związku Radzieckiego, Stanów 
Zjednoczonych, W. Brytanii i 
Francji. 


Propozycja przedłożona w Paryżu 
przez Gromyko, wskazała celnie i 
bezbłędnie ognisko zagrożenia po- 
koju w Europie i miejsce problemu 
w hierarchii zaga- 


dnień, składających się na ` cało- 


|rodowej. Zagadnienie Niemiec nie- 


tem dyskusji ministrów czterech mo | 
carstw jest niewątpliwie rzeczą waż | 


ną, ponieważ od tego właśnie bę- 
dzie w znacznym stopniu zależał kie 
runek, w jakim pójda prace Rady 
Ministrów Spraw Zagranicznych“ 
— powiedział delegat radziecki, A. 
Gromyko. 

Propozycja radziecka 
punkty porządku obrad: 

1. Wykonanie przez 4 mocarstwa 
porozumienia poczdamskiego w spra 
wie demilitaryzacji Niemiec i nie 
dopuszczenie do rermilitaryzacji Nie 
miec, 

2. Przyspieszenie zawarcia trakta- 
tu pokojowego z Niemcami i sto- 
sownie do tego wycofanie wojsk o- 
kupacyjnych z Niemiec, 


zawiera 3 


wątpliwie ma w hierarchii 
dnień jedno z czołowych miejsc i 
tej właśnie sprawie poświęca 


pozycja radziecka dwa pierwsze 
punkty obrad Rady Ministrów 
Spraw Zagranicznych. Propozycja 


radziecka wyraża wolę setek milio- 
nów ludzi, która zamanifestowała 
się tak zdecydowanie na II Świato- 


| wym Kongresie Obrońców Pokoju, 


jak również na pierwszej plenarnej 
sesji Światowej Rady Pokoju. 


Propozycja radziecka wskazała 
raz jeszcze trzem zachodnim partne 
rom "na historyczny dokument, 
uċhwalòriy w Poczdamie i podpisa- 
ny przez 4 wielkie mocarstwa. Reali 
zacja postanowień poczdamskich 
jest warunkiem utrwalenia i zabez- 
pieczenia pokoju w Europie. Naj- 


zaga- | 


pro- | 


| 


| się przy 


ważniejszym zaś punktem postano= 
wień poczdamskich jest demilitary- 
zacja,  rozbrojenie i likwidacja 
wszystkich wojskowych organizacji 
niemieckich oraz likwidacja nie- 
mieckiego przemysłu wojennego. 


Cóż zaś dzieje się w chwili obec- 
nej na terenach Trizonii? Amery- 
kańsko - hitlerowski spisek działa, 
Wojskowe organizacje, przeobraża- 
ne stopniowo w regularną armię, 
obejmują setki tysięcy byłych hitle- 
rowców i esesmanów. Oddziały te 
wyposażone są w broń amerykań- 


ską. Działa już sztab niemiecki. Peł 
ną parą pracują kuźnie śmierci Za- 
głębia Ruhry. Słowem, zrobiono 
wszystko, by podeptać układy pocz- 
damskie. Remilitaryzacja — ponow- 
ne uzbrojenie Niemiec — odbywa 


czynnym poparciu mo 
carstw zachodnich. Odbywa się ona 
przy akompaniamencie  wściekłej 
kampanii odwetowej. Pobrzękiwa- 
nie szabelką, oszczerstwa antyra- 


wej — oto treść każdego wystapie- 
nia Adenauerów i Schumache- 
rów. 


Wykonanie zobowiązań poczdam- 
skich jest jedyną drogą zapewnienia 
pokoju narodóm europejskim. .„Zo- 
bowiazania te muszą być wykona- 
ne“ = podkreślił z siłą Gromyko. 


f 


Realizacja tych zobowiązań leży w 
interesie narodów europejskich, 


cia traktatu pokojowego i zakończe 
nia okupacji Niemiec . 


Remilitaryzacja Trizonii jest naj- 
ważniejszą częścią przygotowań wo- 
jennych amerykańskich imperiali- 
stów. Plan nowej wojny bez Wehr- 
machtu, bez fabryk Zagłębia Ruhry, 
bez baz agresji 
nierealny. 


nad Renem byłby 


Ostatnim punktem radzieckiej pro 
pozycji jest omówienie sprawy re- 
dukcji zbrojeń czterech mocarstw 
Propozycję te stawiała niejedno- 
<totnie delegacja radziecka w ONZ. 
„Stosunek rządów trzech mocarstw 
zachodnich do propozycji radziec- 
kiej (tzn. propozycji redukcji zbro- 
pe be- 
do jakiego 


jeń) — oświadczył Gromyko 
dzie stanowił probierz, 


- | stopnia poważne są ich zamiary. je- 
dzieckie, nienawiść do Polski Ludo- | aj WAŻNE są ic OTN e 


śli chodzi o poprawę stosunków mię 
dzy Związkiem Radzieckim z jednej 
strony. a innymi państwami biorą- 
cymi udział w obecnęj konferencji 
— z drugiej" 


Znaczenie obrad paryskich przy- 


|ciągą uwage całego świata 


P. M. 


w 
tym również i w interesie narodu 
niemieckiego. Realizacja uchwał 
poczdamskich prowadzi do zawar- 


świeconych Miedzynarodówemm 
Dniu Kobiet, robotnice zakładów 
przemysłowych i kópalń woj. kato= 
wickiego melduja 0 wykonaniu 
swoich zobowiązań produkeyjnych. 
Wiele wśród przodujacych w pracy 
zawodowej i społecznej kobiet otrzy 
muje premie i wyróżnienia. 

Na uroczystej akademii załogi. ko 
biecej kopalni „WUJEK“ nagrodzo 
no premiami pieniężnymi 185 ko- 
biet, które dla uczczenia 8 marca 
przystapiły do współzawodnictwa © 
czystość wegla. Przez realizacje te= 
go zobowiązania  wygospodarowały 
one ponad 260 tys. złotych osrczę” 
dności. 


Na świecie 
"MOSKWA (PAP). — Kobiety ra- 


dzieckie powitały Międzynarodowy 
Dzień Kobiet nowymi sukcesami pre 


dukcyjnymi. 

Tvsiące kobiet zatrudnionych. w 
Moskiewskich Zakładach  Żarówek 
zaciągnęły Warty Stachanowskie, W. 
zakładach przemysłu włókienniczego 
rozwinęło się na szeroką skalę współ 
zawodnictwo o pełne wykorzystanie 
urządzeń technicznych. Włókniarki 
wielkich zakładów w Iwanowie i w 
Diedowie pod Moskwą wyproduko= 
wały tysiące metrów tkanin ponad 
plan. 

We wszystkich miastach f wsiach 
Związku Radzieckiego odbyły się u- 
róczyste akademie. W atmosferze 
wielkiego entuzjazmu uczestniczki ge 
kademii uchwalały teksty listów pos 
witalnych do Wodza mas pracują. 
cych całego świata -- Józefa Stalina, 

W bibliotekach. stolice republik 
związkowych urządzono około 
wystaw. obrazujących osiągnięcia ke 
biet Związku Radzieckięgo. Wyvsta- 
wy te mówią o Życiu kobiet radziee” 
kich. o ich aktęwnej walce o rożwój 
przemysłu i rolnictwa soc'zlistycznee 
go; nauki i kultury. o pokój 

* M * 

PEKIN (PAP), — W stolicy Chig- 
skiej Republiki Ludowej — Pekinie, 
w stolicach wszystkich prowincji i w 
innych miastach oraz wsiach chiń 
„kich, odbyły się uroczyste akademie 
i zebrania, na których wygłoszone 
«ostałv referaty o znsczeniu Miedz 
narodowego Dnia Kobiet W wi 
miastach zorganizowane zostały SZ 
stawy. obrazujące wkład kobiet ch 
skich w walke o mienodlesłość swae 
iej ojczyzny sraz udział ich w. bu* 
downictwie nowego, lepszego życią, 


GÀ 


Kampania siewna -to hój klasowy 


bliżamy się szybkimi krokami 
do siewów wiosennych. Dobie 


Z 


ga końca remont sprzętu i ma- 
szyn... w TOR, POM, PGR i 
SOM. W wielu wypadkach zo- 


stał on zakończony przedterminowo 
jak np. w POM — Gorczynie 
pow. łaski, Piotrkowie, Rawie Ma- 
zowieckiej i Rabieniu w pow. pij 
kim. 

Nadchodząca akcja siewna jest 
wielką ogólnonarodową kampanią 
© chleb dla miast i wsi, o surowce 
rolnicze dla przemysłu. Aby bitwę 
tę wygrać, musimy do siewów zmo- 
bilizować wszystkich chłopów oraz 
wszystkie siły i środki. | 

Co tó oznacza? Znaczy to, że zy 
ny akcji siewnej muszą dotrzeć do 
każdego chłopa, który winien zro- | 
zamieć jak wielkie na nim snoczy: | 
wają zadania w związku z zasie- | 
wami. Znaczy to, że trzeba wykryć 
wszystkie nie ujawnione rezerwy dla 
przeprowadzenia siewów sprawnie i 
terminowo. 

Ale akcja siewna to zarazem bi- 
twa klasowa. Dlatego mobilizacja 
wszystkich sił i środków do szyb- 
kiego, terminowego i przedtermino- 
wego przeprowadzenia siewów musi 
być jednocześnie mobilizacją do | 
walki z sabotowaniem siewów przez 
kułaków, z niewypelnianiem pla- 
nów gromaslzkich, z  opóźnianiem 
siewów i t. p. 

Nie może być w r. b. ani jednego 
ha nie obsianej ziemi, nie może zo- 
stać ani jeden ha ugoru czy odło- 
gu. Musimy wykorzystać każdy ka- 
wałek ziemi na swym terenie, dą- 
żyć do tego, by uchyłający się od- 
wypełnienia swego obowiązku ku- 
łak pod naciskiem opinii calej gro- 
mady wypełnił nałożony nań plan, 
pozostawione zaś przez kułaków od- 
togi należy obsiewać. opierając się 
'0 dekret w sprawie likwidacji odlo- 
gów. 

Nie wolno dopuścić do takich wy- 
padków, jakie miały miejsce w ub. 
roku w gromadzie Chełmy, gm. Luć 
mierz, pow. łódzki, gdzie kułak Wal 
czewski zostawił odlogiem około 4 
ha ziemi. 

Zagadnienie to wymaga zaostrze- 
nią czujnośći naszych gromadzkich 
organizacji partyjnych, które w wal 
ce o sprawne przeprowadzenie sie- 
wów, © wykonanie i przekroczenie 
planu, gromadzkiego winny skupić 
wokół siebie cały aktyw wiejski i 
wszystkich pracujących chłopów. 

Drugą ważna sprawą — wymaga- 
jącą szczególnej czujności — jest re- 
alizacja pomocy sąsiedzkiej w akcji 
stewnej. Z doświadczeń r. ub. wie- 
my, że kułakom niejednokrotnie u- 
dawało się omijać dekret o pomocy 
sąsiedakiej, a w niektórych. wypad- 
kach nadto - wyzyskiwać,. biednych. 
chłopów przez pożyczanie maszyn, i 
siły pociągowej na „odrobek'*. 

Z miejsca trzeba likwidować pró- 
by uchylania, się od udzielania po- 
mocy biednym chłópom przez boga- 
czy wiejskich i nie dopuścić do ta- 
kich wypadków, które miały miej- 
sce w ub. roku w gromadzie Bogorii 
gm, Bolimów w pow. łowiekim, kie- 
dy to kułacy Wiechno i Politowicz | 
odmówili udzielenia pomocy chło- 
pem, małorolnym. 

Dużym krokiem naprzód w dzie- 
dzinie organizowania pomocy są- 
siedzkiej jest zebranie w SOM, 
bądź w 'ich filiach na czas siewów 
wszystkich maszyn rolniczych, bę- 
dacych w posiadaniu bogaczy wiej- 
skich i skąd za ustawowa opłatą bę 
dzie: je wypożyczał małorolny chłop. 
Tym niemniej jednak konieczna 
jest i tu stała kontrola i czujność or 
ganizacji partyjnej. Trzeba pamię- 
tać, że bezwzględne łaśnanie oporu 
bogaczy wiejskich, uchylających się 
od udzielania pomocy  sąsiedzkiej, 
zówiadamianie biedoty o jej prawie 


| 


HM DNI ZAMIAST 

~ 4-CH TYGODNI 

„Czas trwania remontu 
generalnego poszerzarki 
ramowej był zaplanowa- 
ny na 4 tygodnie. a wy* 
konano go w ciągu 12 


Brawo! 
Bolesław Czarnecki 
ZPB im. Armii Ludowej 


CZY. NIE TROCHĘ ZA 
2%, „ PÓŹNO? 
„Zakładowa Komisja Us 
proanień otrzymała w 

listopadzie ub, rok wnio 

sek racjonalizatorski tow. 

Pacholaka o zastosówaniu 
aparatu do klejenia pa 
sów. Wniosek został roz 


Komisja 


cy akcji propagandy pożlądowej i si 


gł | 
: Okiem korespondenta 
ZAMIAST " ZWYCIĘSKA -KA 
ZPO IM, WIĘCKOW- 

SKIEGO 

Taśma. jedenasta maj 

strowej Marii Toczek o- 
trzymała. proporzec prze 
chodni Zarządu Główne 


wiła utrzymać proporzec 
w swych rękach, 


ZPO im. Więckowskiego 


MAJĄ CZAS 


do korzystania e tej pomocy — to 
podstawowe warunki, by pomoc śą- 
siedzka spełniła swoje zadanie, by 
stała się w pełni bronią pracujące- 
go chłopstwa przed wyzyskiem ku- 
łackim. 

Przystępując do realizacji planów 
kampanii. siewnej, trzeba jeszcze raz 
skontrolować przygotowanie sprze- 
tu i maszyn w POM, SOM i PGR, 


rozstawienie ludzi w  brygadach 
polowych spółdzielni  produkcyj- 


nych i PGR, w brygadach trakto- 


nowe zakończenie siewów, a co za 
tym idzie i przyszłe plony. 
Ważnym momentem w akcji siew- 
nej jest sprawa uprawy roślin prze 
mysławych oraz pszenicy przez ma- 


wszelkie próby przechwytywania 
nawozów oraz innych artykułów 
przez kułaka — spekulanta i wyzy- 
skiwaczą. 

W okresie siewów wiosennych po 


łorolnych i średniorolnych chłopów. | winno się rozwinąć szeroko współ- 
Dotychczas z większej opłacalności | zawodnictwo pracy w państwowych 
tych upraw za mało korzystali pra- | gospodarstwach rolnych i spółdziel- 
cujący chłopi. Należy do rozszerze- | niąch produkcyjnych oraz współza- 


nia areału roślin przemysłowych 
oraz pszenicy, zachęcać  małorol- 
nych chłopów i uwzględniać to przy 
| kontraxtacji. 


POM w Gorczynie pow. łaskiege pierwszy na terenie woj. łódzkiego 
remont traktorów i maszyn rolniczych. 


zakończył 


| zwycięstwo. 


| 


Í 


Na zdjęciu: traktory POM w Gorczynie gotowe do pracy w wiosennej akcji 
mete nej, 
rowych ośrodków  maszyńowych. Niemniej uwagi należy poświęcić. 


Walka z przestojami maszyn, peł- 
ne wykorzystanie zwłaszcza Siew- 
ników, troska 0 sprzet w cza- 
sie akcji? by nie ulegał usżkodze- 
niom — oto ważne czynniki, od któ 
rych w dużej mierze zależy termi- 


sprawie zaopatrzenia chłopów pra- 
cujących w terminie w nawozy 
sztuczne, Organizacje partyjne mu- 
jszą przy tym czuwać, aby trafiały 
| oné przede wszystkim do rąk pra- 


|cującego chłopstwa i ostro zwalczać ' 


wodnictwo międzygromadzkie. 

Przed tygodniem za przykładem 
klasy robotniczej, która dzięki so- 
cjalistycznemu współzawodnictwu 
pracy osiąga coraz wspanialsze suk- 
cesy, chłopi z gromady Celigów gm. 
Głuchów w pow. skierniewickim 
wezwali wszystkie gromady w kra- 
ju i województwie do podjęcia 
współzawodnictwa w podniesieniu 
wydajności z hektara. Apel groma- 
dy Celigów — dowód wzrastającej 
świadomości chłopstwa pracującego, 
które czynnie włącza się do walki 
o przyśpieszenie wykonania Planu 
6-letniego — winien znaleźć szeroki 
oddźwięk we wszystkich groma- 
dach całsgo województwa. 

W zbliżającej się kampanii siew- 


nej — wielkiej ogólnonarodowej 
bitwie o chleb — musimy odnieść 


Dlatego trzeba, żeby 
nasze organizacje partyjne na wsi 
sprawą przygotowań, przebiegu i 
terminowego ukończenia akcji siew 
nej żyły na co dzień, by spostrzegały 
i natychmiast zwalczały wszelkie 
niedociągnięcia, ani na chwilę nie 
osłabiały rewolucyjnej czujności 
wobec szkodniczej roboty wroga kla 
sowego oraz, by w pełni zmobilizo-= 
wały i skupiły wokół 
biedoty wiejskiej w bitwie o chleb 
i surowce rolnicze dla przemysłu. 

K, D, 


S N 
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W każdym zakładzie pracy 
— propaganda poglądowa 


Propaganda zagadnień produkcyjno- 
technicznych, propaganda: przedter- 
minowego zrealizowania Planu Sze- 
ścioletniego posiada ogromne zna- 
czenie, jako mobilizująca i przodują: 
ca forma politycznego i społecznego 
wychowania mas pracujących. 


Na radach zakładowych, na zakła- | 


dowych organizacjach partyjnych, cią 


ży odpowiedzialne i trudne zadanie | 


realizowania na terenie zakładu pra- 


chowej. 

Na terenie Łodzi akcja wstępna 
zestała rozpoczęta jeszcze w listopa- 
dzie ubiegłego roku. Przeprowadzono 
cały szereg konferencji organizacyj- 
nych — instruktaży terenowych, wj- 
zyłacji instrukłażowych w poszcze- 
gólnych zakładach pracy. Porusżano 
sprawę propagandy wizualnej na te 
renie zakładów przemysłu włókienni> 
cześo im. Reymonta, Marchlewskiego, 
Stalina, Buczka, Harnama, Dzierżyń- 
skiego, Kasprzaka, Dubois, Armii Lu- 
dowej, Kunickiego i wielu innych. 

W Zakładach im. Marchlewskiego, 
ktore dotychczas były. zaniedbane 
pod tym względem, przy bramie wej- 
ściowej „2” znajduje się wspaniała ko 
lumnada z rzeźbą „Włókniarze walczą 
o pokój”, wzniesiona na cześć przo- 
downików pracy, racjonalizałorów i 
nowatorów. Wiele nazwisk na czer- 
wonych tablicach zawieszonych mię- 
dzy kolumnami świadczy o twórczym 
wysiłku załogi. Powszechną uwagę 
zwraca duży napis „Cześć przodow- 
nikom pracy!" 


ann 


ANALFABECI 
UCZĄ SIĘ : 
Akcja zwalczania anal 
fabetyzmu  jeszcte nie 
dawno rozwijała się bar 
dzo słabo w naszym za 
kładzie, Dopiero zmiana 


dni. Do przyspieszenia go PO za wyniki pracy "4 stanowiskach sekreta 
terminu ukończenia re- w III kwartale ubiegłego "73 * nrzewodnieżącego 
mopniu przyczynili się roku, Jedną z najwybit rady zakładowej przyczy 
bardzo wydatnie towa- niejszych przodownie tej niła się do twpreneadze 
rzysze Królasik, Dzię- asów. jest ob. Stefania nią „tego zagadnienia na 
ciot, , Damowicz, Cze- Zar eb E pj właściwe tory. Obecnie 
chowski, Kujawa i Janik. „ledenastka* postana "5 analfabeci szkolą się 


pilnie i z ogólnej liczby 
21 osób tylko dwie za 
niedbują naukę. Z pew 
nością i one przełamią 
swój fałszywy wstyd. 

J. Kowalska 
Zakłady Uszczelnień i 


M Choda 


Usprawnień 


nie dopilnowała termino 
wego opracowania rysun 
ków do usprawnienia ob. 
Z. Janickiego. 
jego polega na zastosowa 


ZEGAR-BUMELANT 

Zegar na oddziale przy 
gotowawczym jest bardzo 
opóźnia 


Wniosek 


kapryśny, raz 


patrzony dopiero pos; niu aułomatycznego licz i 

trzech miesiacach — na nika metrażotwego do ma się o całą godzinę, to 
posiedzeniu w dniu 20. szyn i może mieć szero znowu spieszy się... 
Ir. 51-r. Komisja [' spraw kie zastosowanie w 0a by „odrobić stracony 
nień winna się lepiej za łym przemyśle włókien BE GŁ GD okola: 


poznać z Dekretem Rzą 
du : RP z dn. 12 paźdź. 


niczym, 


Przypominamy, że od Zajmijcie się i tym nie 


1950 r. o wynalazczości daty złożenia jt poprawnym bumetantem. 
pracowniczej. mija już dwa i'pół mie > BIRA 
' Z. Czapliński siąca. Poke: Zieliński 
"ZPW im. Gwardii J. Żmurko ZPE im. Rewolucji 
ZPB im. Harnama 1905 r. 


Ludowej 


la 


Wyrobów Azbestowych, | 


Organizacja partyjna i rada zakła- 
owa ZPB im. Marchlewskiego ener- 
gicznië podjęły się realizowania ak- 
čji propagandy poglądowej. Na tere- 
nie fabrycznym znajdują się tablice, 
wykresy produkcyjne, niedługo pø- 
wstanie aleja przodowników pracy, 


Obok Zakładów im. Marchlewskie- 
go dużo uwagi na zagadnienie. propa- 
fancy wzrokowej, zwwacają Zakłady 

n.. Kunickiego, - im, Reymonta, im. 
1 Maja, W Zakładach im/'1 Maja da 
śkcji propagandowej ma zamiar włą- 
czyć się ‘również zakładowy klub 
loto-filmowy, -= który pragnie w tym 
celu wykorzystać ekran i aparaturę 
rzułnikową, a nawet filmową. 


W Zakładach im. 1 Maja przygoto- 
wije się ciekawe zegary informacyj- 
ne, wielki kiosk propagandowy, pro- 
porczyki, transparenty. Organizacja 
partyjna i rada zakładowa starają się 
wykorzystać wszystkie możliwości te 
renowe celem przeprowadzenia akcji 
propagandowej. 


Na ścianach sal produkcyjnych wi- 
dńieją ' hasła, mówiące o zadaniach 
Planu Sześcioletniego. Niestety, nie 
każde hasło jest tu odpowiednio prze 
myślane. Są to przeważnie hasła ogól 
ne. Takie hasło może być wykorzy- 
stańe w każdym zakładzie pracy i to 
nie tylko u włókniarzy, a równieź, z 
tym samym powodzeniem, u metalow 
ców, budowlanych i na terenie in- 
nych związków. 

Brak jest więc uterenowienia treści 
haseł, Każde hasło bojowe wzywa- 
iące do walki o przedterminową rea- 
lizację zadań Planu Sześcioletniego 
powiano być konkretnie terenowe. 


W jednej z sal produkcyjnych pra- 
cuje szturmowa brygada młodzieżo- 
wa. Tabliczka tej brygady niczym nie 
wyróżnia się od innych tabliczek bry 
gad młodzieżowych, Brak tu jest tran 
spareńtu z wielkim napisem: „Tu pra 


cuje młodzieżowa brygada szturmo- 
wa'. A taki transpąrent stanowiłby 
poważny czynnik agitacyjny, Zakłady 


im, 1 Maja obecnie znajdują się w to 
ku pełnego realizowania dość szero- 
ko zaplanowanej akcji propagando- 
wej. Niewątpliwie uda się im wpro- 
wadzić na swoim terenie i to w spo- 
| sób właściwy, wszystkie zasadnicze 
| formy propagandy poglądowej. 


| W Zakładach im. Kunickiego rów- 
i nież prowadzi się ożywioną pracę — 
| buduje się kiosk, instaluje się szereg 
| tablic, propagandę świetlną... 


Jak z tego widzimy, propaganda wi 
zualna zwycięsko wkracza na teren 
łódzkich zakładów pracy. 


Ale są również przejąwy niewłaści 
wego tstosunkowania się rad zakła- 
dowych, organizacji zakładowych do 
spraw propagandy poglądowej. Mimo 
wielokrotnych interwencji ze strony 
Zarządu Głównego Zwiazku Włóknia 
rzy niemal nic nie zrobiono w dzie- 
dzinie propagandy wizualnej w wiel- 
kich Zakładach im. J. Stalina. Rów- 
mież w Zakładach im. F, Dzierżyń- 
skiego, gdzie wspaniale rozwinęła się 
propaganda słuchowa dzięki zainsta- 
lowaniu radiowęzła propaganda 
wizualna znajduje się raczej w stanie 
początkowym, mimo iż pewne for- 
my tej propagandy (proporczyki itp.) 
zostały na tereńie fabrycznym już 
wprowadzone w życie. 

Niewatnliwie w =nacznvm stopniu 


A 


winę za niedostateczny rozwój pro- 
pagandy wzrokowej na terenie po- 
szczególnych zakładów pracy, świe- 
tlic i klubów fabrycznych, obok rad 
zakładowych, zakładowych organiza- 
cji partyjnych, mało interesujących 
się jeszcze zagadnieniem tej propa- 
gandy, ponoszą również terenowe od- 
działy związków zawodowych, które 
nie potrałily jeszcze odpowiednio 
przygotować podleślego im terenu. 


Przy Zarządzie Głównym istnieje 
specjałna poradnia, która na każde 
żądanie dostarcza odpowiednich wska 
zówek organizacyjnych ż zakresu pro 
padandy wizualnej i mówionej na te- 
renie zakładów pracy i świetlic ro- 
totniczych przemysłu włókiennicze- 
go. 


Należy oczekiwać, że wszystkie od 
działy związkowe, działające na tere- 
nie Łodzi i województwa wykorzy- 
stają w należyty sposób pomoc tej 
poradni i wykażą się zwiększoną ak- 
tywnością w dziedzinie organizowa- 
nia propagandy wzrokowej, będącej 
potężnym narzędziem uświadamiania 
mas pracujących, 

W. BORKOWSKI 


Str Bij 


|Cenna inicjatywa młodzieży ZPO w Zgierzu 


w przemyśle 
Praca idzie wartko. W sali roz- 
brzmiewa warkot kilkudziesięciu ma 
szyn do szycia. Kawałki białego 
materiału szybko migają w zręcz- 
nych dłoniach szwaczek. Nagle rytm 
pracy ulega zahamowaniu. Jedna 
ze szwaczek, potem druga, trzecia 
i czwarta wyłączają maszyny i pa- 
trzą na koleżankę, która jeszcze nie 
uszyła przypadającego na jej ma- 
szynę elementu — nie skończyła swo 
jej operacji. Taśma stanęła. 
—Właśnie takie wypadki zdarzają 
się u nas często — mówi tow. Bu. 
femia Wieczorek, taśmowa młodzie 
żowej brygady im. Małgorzaty For 
nalskiej. — Przy niektórych opera- 
cjach dziewczęta wykonują 136 
140 proce. bazy, a przy innych ledwo 
„wyrobią* 100 proc. A przyznać trze 
ba, że jednakowo sumiennie pracu 
ją i jednakowo dobrze znają swój za 
wód. Tyłko normy nie są właściwie 
obliczone. Normy te może były kie 
dyś dobre, ale teraz wzrosła nasza 
umiejętność zawodowa, otrzymaliś- | 
my nowsze maszyny, ustaliły się 8- | 
sortymenty i to spowodowało, że przy 
szeregu operacji nermy stały się zbyt 
niskie. Nie można również pomijać 
sprawy wzrostu naszej Świadomości. 
My dobrze wiemy, co znaczą słowa 
Plan 6-letni | walka o pokój! Zda- | 
jąc więc sobie lepiej sprawę z ce- | 


| 
| 


lów naszej pracy, pracujemy chęt- | 
miej i wydajniej. 

—W walce o obniżkę kosztów wła 
snych mówi dalej tow. Wieczo | 
rek — osiągnęliśmy na przykład to, 
że nie mamy już zewnelrznej kon- 
troli międzyoperacyjnej. W ten spo 
sób trzy siły mogły zająć się inną | 
pracą, a kontrolę międzyoperacyjną 
wykonuje każda szwaczka w taśmie, 
sprawdzając pracę swej poprzedni- 
czki, Oszczędność nici i igieł rów- 
nież przynosi nam poważne wyniki. 
Ale to wszystko nie wystarcza. Tyl 
ko wprowadzenie nowych norm wW- 
sprawni naszą pracę i poważnie ob 
niży koszty własne. 


* * 


s 


Przed miesiącem w Zgierskieh Za 
kładach Przemysłu Odzieżowego od 
było śię. .zepranie młodzieży. Na -ze 
branite tym 'szereg dziewcząt, 'jak: 
Stefańska, Kołodziejczyk, 


Wieczo 
rek, Jabłońska i inne mówiły na te 
mat niesłusznych, przestarzałych, za 
niżonych norm, Zwrócóno sie do o 
becnych na zebraniu przedstawicieli | 
dyrekcji, rady zakładowej i organi- | 
zacji partyjnej o spowodowanie re 
wizji norm. Gdy wieść oe tym zebra 
niu obiegła zakłady — starsi poparli 
młodzież. Nie brakowało ani jedne- | 


| nych na VI Plenum KC PZPR, 


| tów własnych. 


go podpisu pod żądaniem rewizji | 
norm, 
* 


Nowe normy 


odzieżowym 


— Trzeba koniecznie opracoweć 
nowe normy — mówi Basia Jabłoń 
ska, młodziutka kierowniczka taš. 
my im. Hanki Sawickiej. Wyrówna 
to nam rytm taśmy, obniży koszty 
własne produkcji i pozwoli prodnko 
wać taniej ji więcej, My dobrze wie 
my, co znaczy walka o obniżkę kosz 
tów własnych. Znaczy to — więcej 
towarów w sklepach, niższe ceny, 
a więc za nasze zarobki będziemy 
mogli więcej kupować. A przede 
wszystkim obniżenie kosztów  włas 
nych naszej produkcji pozwoli nam 
za zaoszczędzone sumy budować no 
we fabryki, W ogóle — krótko mó- 
wiąc — musimy i będziemy produko 
wać więcej, lepiej i taniej, bo to 
jest właśnie nasze zadanie w naro 
dowym froncie walki o Plan 6-1ei 
ni i pokój. Prawda? 


* * 


Tak, tak, ma rącję Jabłońska, ma 
ją rację Stasiak, Kowalczyk, Wal- 
czak, Stefańska, Kołodziejczyk | in- 
ne. Wypowiedzi młodych robotnic, 
które mówią jak ekonomiści, świad 
czą o (ym, jak szybko rośnie świa- 
demość młodego pokolenia, ludzi 
Sześciolatki, jak Plan / Sześcioletni, 
oddziaływa na młode umysły. Wy 
powiedzi te są potwierdzeniem słów 
towarzysza Bieruta. wypowiedzia- 
że 
naród nasz staje się narodem so- 
cja'istycznym, Młode robotnice ZPO 
w Zgierzu podchodzą do swej pracy 
i do swojej fabryki — socjalistycz, 


| nie! 


* * 


* 


W przeddzień Międzynarodowego 
Dnia Kobiet odbyło się zebranie za 
łogi. Przybyli wszyscy, — Wielu 28- 
bierało głos, wypowiadając się w 
sprawie nowych norm. Wreszcie 
wśród ogólnego, szczerego entuzjaz 
mu, uchwalono podnieść normy: na 
maszynach przeciętnie a 8,43 proc., 
a w pracach pozamaszynoewych prze 
ciętnie o 7,9 proc. Jest to przeciętny 
wzrost norm, bowiem szereg opera 
cji będzie miało normy o wiele wie 
cej podniesione, a inne mów pozo 
staną nie zmienione, lub nawet w 
szczególnych wypadkach zniżone. 


“W ten sposób dzięki socjalistyczne 
mu podejściu do pracy załogi Zgiór 
skich Zakładów Odzieżowych po raz 
pierwszy przeprowadzono zmianę 
norm, klóre hamowały produkcję. 
Pozwoli te na pełne wykorzystanie 
Czasu pracy i parku maszynowego, 
przyczyni się do podniesienia pro. 
dukcji i poważnego obniżenia kosz 
W ten sposób zało- 
ga zwiększyła swój udział w naro. 
dowym froncie walki © pokój i Plan, 
6.letni. 


' 


K. ZALEYSKI 


Walka sprawiedliwa 


Istnienie krwawej tyranii franki- 
stowskiej — po sześciu latach, któ- 
re upłynęły od klęski faszyzmu eu- 
ropejskiego, rodzica i protektora 
dyktatury Franco — jest potwornoś 
cią polityczną i moralną, Toteż nie 
mogą się z nią pogodzić ludzie ucz- 


ciwi i logicznie myślący. Gdy po- 
grom Niemiec i Włoch  faszystow- 
skich stał się już faktem dokona- 


nym, opinia światowa miała prawo 
sądzić, że wraz ze zniszczeniem 
głównych ognisk zarazy faszystow- 
skiej znikną również z powierzchni 
ziemi jej peryferyjne odgałęzienia, 
których reżim frankistowski jest 
najbardziej odrażającym przykładem, 


Stało się jednak inaczej. Te sa- 
me siły reakcji międzynarodowej, 
które w latach 1936—1939 zdławiły 
młodą republikę hiszpańską śmier- 
telną pętlą polityki „nieinterwencji”, 
dzisiaj dla swych zbrodniczych. im- 
perialistycznych celów utrwalają i 
wykorzystują faszyzm hiszpański, 
czyniąc zeń „atlantyckiego” lands- 
knechta i pachołka. Ale chociaż 
Franco, gdy nie stało Hitlera i Mus- 
soliniego, znalazł sobie dzisiaj mo- 
Źnych opiekunów w Waszyngtonie 
i Londynie, naród hiszpański nie 
zrezyśnował ze sprawiedliwej wal- 
ki o wolność i niezależność swego 
kraju, nie upadł na kolana przed 
madryckimi oprawcami. Przeciw- 
stawiając się skutecznie rządom bez 
prawia i terroru, prowadzi tę walkę 
wszelkimi dostępnymi mu sposo- 
"bami. 

Jedną z form antyfrankistowskie- 
go ruchu oporu, którego duszą i 
mózgiem jest bojowa awangarda 
hiszpańskiej klasy robotniczej — Par 
tia Komunistyczna, stanowi zbroj- 
na akcja partyzancka prowadzona 
nieprzerwanie w górzystych okoli- 
cach Hiszpanii. O działaniach je- 
dnej z takich organizacji powstań: 
czych tzw. Zgrupowania Partyzan- 
tów Lewantu, pisze autor ksiażki 


. 


„W. górach Hiszpanii”, J, Izcaray, 
aktywny bojownik sprawy wyzwoie 
nia ludu hiszpańskiego. 

Generał Ludowej Armii Republi- 
ki Hiszpańskiej, Antonio Cordon, w 
przedmowie do polskiego wydania 
książki Izcaray'a, tak charaktery- 
zuje osobę autora: „lzcaray.., jest 
przede wszystkim bojownikiem o ko 
munizm. W swym reportażu zdaje 
sprawę nie z tego, co mu opowiada- 
no lub co sam myśłał Opisuje to, 
co widział na własne oczy i przeżył 
osobiście. Po ukończeniu wojny do 
mowej. lzcaray z polecenia Partii 


przyjeżdżał kilkakrotnie do Hisz- 
panii, przezwyciężając związane z 


tym trudności i niebezpieczeństwa. 
W Hiszpanii był organizatorem i 
współpracownikiem podziemnej pra 
sy partyjnej. W prowincjach hisz- 
pańskich współdziałał z partyzanta- 
mi, dzieląc ich trudy i walki". 


Ta rekomendacja jest świa- 
dectwem  autentyzmu opowiadań 
Izcaray'a, który tematy partyzane- 
kie traktuje nie jako postronny widz 
i obserwator, lecz jako szermierz 
wolności Hiszpanii, związany naj- 
ściślej z tymi, o których życiu i wal 
kach opowiada. 


W żywo i barwnie pisanych re- 
portażach lzcaraya uwydatnione zo 
stały bardzo przekonywująco trzy 
momenty, charakteryzujące trudną 
walke partyzancką z przemocą żan- 
darmów i talangistów. Po pierwsze, 
jest to skromne i proste bohaterstwo 
żołnierzy podziemnej armii lu- 
dowej, złożonej głównie z robotni- 
ków i chłopów i walczącej w wa- 
runkach wielokrotnej — liczebnej 
oraz technicznej — przewagi wroga. 
Po drugie, lzcaray podkreśla w 
swych reportażach ścisły, órganicz- 
ny związek partyzantki z masami 
ludowymi, mieszkańcami wsi i ma- 
tych miasteczek, którzy ze swej 
strony, pomijając kułackie i sfaszy- 
zowane wyjatki, nie szczedza nar- 


tyzantom pomocy ani poparcia, Po 
trzecie wreszcie, w związku z tym 
mocnym i braterskim przymierzem 
pomiędzy partyzantami a ludnością 
cywilną, lzcaray przytacza liczne 
przykłady bestialskiego terróru, sto 
sowanego wobec tej ludności przez 
frankistowskich siepaczy, Jedną z 
tych metod terrorystycznych jest 
wysiedlanie tysięcznych rzesz 
mieszkańców z terenów, ogarniętych 
partyzantką, połączone często z pa- 
leniem domostw i całego dobytku 
wysiedlanych. Ten system, znany 
dobrze hitlerowcom, a dziś prakty- 
kowany przez ich amerykańskich na 
śladowców na Korei, ma na celu 
pozbawienie powstańców  zapleczą, 
środków żywnościowych, medyka- 
mentów itp. À 


Lecz niezależnie od środków i spo 
sobów, jakich ima się podły reżim 
frankistowski w walce z partyzanta» 
mi, działalność ich trwa  nieprzer- 
wanie, jest ożywiona i skuteczna, 
przyczyniając dygnitarzom z Madry* 
tu wiele trósk i kłopotów. Nie tyl- 
ko z książki lzcaray'a, lecz z wielu 
innych wiarogodnych źródeł wiemy, 
że wałka ludu hiszpańskiego prze» 
ciwkó narzuconej im przemocy mie 
skóńczy się wcześniej aż ta prze- 
moc runie, a sam naród Hiszpanii 
stanie się wreszcie panem swych 
losów. To zwycięstwo słusznej spra 
wy uczczą radośnie na całym świe- 
cie wszyscy, którzy pracują * wal- 
czą dla triumfu wolności, postępu i 
pokoju. Albowiem wolność jest nie 
podzielna, więc wspólne są dla jej 
żołnierzy troski i gorycze, sukcósy 
i zwycięstwa — gdziekolwiek ich 
miejsce na glohie. 


BOLESŁAW DUDZIŃSKI, 


*) J, lzcaray „W górach Hiszpa- 
nii". Przekład K, i W, Zalewskich 
„— Warszawa, „Prasa Wojskowa 


1950. Str. 80. 
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Komitety opiekuńcze 


czuwæć beda nad praca sklepów MHD 


Str. 


Kronika partyjna 


Dzielnica Górna - Lewa: W dniu 
dzisiejszym ©0 godz. 18 w lokalu 
K. D. przy ul. Wigury 4/6 odbędzie 
się zebranie koła terenowego. 


(Czytelnicy piszą | 
Potrzebny jest sklep 


Mieszkańcy ulicy Odolanowskiej zwra | około 2 km. Wierzymy, że miarodajne 


Wydział Prawa UŁ.: W sobotę 10 
bm. o godz. 17.30 w lokalu przy ul. 


Podnoszący się stale dobrobyt 
mas pracujących zwiększa z dnia 


Kopernika 55 (sala 18) odbędzie się |na dzień zapotrzebowanie na arty- 


zebranie podstawowej 
partyjnej Wydziału Prawa, 
Dzielnica Staromiejska 
Dziś, o godzinie 16,30 
odprawa kierowników 
stopnia, 
łudniowa Nr 11. 


kursów 


Wystawa 
` gazetek ściennych L, K. 


Wczoraj przy ul, Daszyńskie- 
go 4, została otwarta . wystawa 
gazetek ściennych poświęcona 
Międzynarodowemu Dnin Kobiet. 
Wystawa ta zorganizowana zo- 
stała staraniem Zarządu Miej- 
skiego Ligi Kobiet, 

W wystawie wzięło udział oko- 
ło 60 zespołów redakcyjnych. 
Starannie opracowane gazetki 
ścienne budzą duże zainteresowa 
nie wśród publiczności łódzkiej, 
która tłumnie odwiedza wystawę. 


W dniu święta kobiet 


organizacji 


PZPR. 
odbędzie się 
I|ich wyposażenia, jak 
w lokalu własnym ul. Po- |brze wyszkolonego personelu, któ- 


kuły masowego spożycia. Ta wzra- 
stajaca  chłonność rynku wymaga 
należytego : rozszerzenia sieci placó= 
jwek handlowych i odpowiedniego 
również do 


'ry by potrafił w sposób sprawny i 
uprzejmy załatwiać klientów. 
Toteż dyrekcja Miejskiego Han- 
dlu Detalicznego, zarówno przy za 
kładaniu nowych piacówek jak i 
przy zaopatrzeniu sklepów we wszel 
kie niezbędne artykuły, stara się w 
pierwszym rzędzie uwzględniać is- 
totne potrzeby terenu. Zdarza się 
jednak jeszcze czesto, że sklepy za 
opatrzone są w. sposób niewłaściwy. 
w 


sklepach na przedmieściach 
przez długi czas zalegają niesprze- 
dane artykuły; nie cieszące się 


tam popytem. podczas gdy w śród- 
mieściu odczuwa się właśnie ich 
brak. 


Poważnie pomóc przy usprawnia 
niu zaopatrzenia sklepów oraz usu 
waniu: różnych niedomagań handlu 
mogą sami miejscowi obywatele, 


w ZPDz im. E. Plater 


założono radiowęzeł 


Odświętny nastrój panował wczo- 
*raj w Zakładach im, Emilii Plater. 

Dokoła kwiaty, a na roboczych far- 
tuchach kobiet — kokardki, odznaki 
Wart Pokoju, Z głośników rozbrzmie 
wa muzyka. Szybko migają ręce ro- 
botnic, szybko pracuje czołowa 
szwaczka Lucyna Oberle, trzykrotna 
zdobywczyni pierwszego miejsca we 
współzawodnictwie pracy. 

Radośnie obchodzą kobiety Zakła- 
dów im. E. Plater swe święto, Ucz- 
ciły je nie tylko sumienną pracą, ale 
także oddaniem do użytku radiowę- 
zła, na którego uruchomienie przezna 


czyły swe nagrody uzyskane we 
współzawodnictwie pracy. 
W uroczystości otwarcia udział 


wzięła cała załoga fabryki oraz przed 
stawiciele Komitetu Dzielnicy PZPR 
i Centralnego Zarządu Przemysłu 
Dziewiarskiego. 


Radiowęzeł otwarty! 


Z głośników 
rozbrzmiewają 


dźwięki Międzynaro- 
dówki. Następują przemówienia po* 
| witalne. Tow. Lewandowski, dyrek- 
tor CZPDz, mówi o wspaniałych osią 
gnięciach zakładów, które po raz 
drugi już zdobyły sztandar przecho- 
dni we współzawodnictwie międży- 
zakładowym. Tow. Kowalski, I sekre 
tarz KD, podkreśla: 


— Dzisiejsza uroczystość jest do- 
wodem, że załoga fabryki potrafi 
sprostać * zadaniom, które stawia 
przed nią Partia w walce o wykonanie 
planu i w walce o pokój. — 


Przy dźwiękach muzyki płynącej z 
głośników radiowych robotnice pra- 
cują lepiej i szybciej, Odtąd będzie 
im ona codziennie towarzyszyła, umi 
lając godziny spędzane przy maszy- 
nach, (Andrz.) 


DZIEŃ ŁODZI, 


REJESTRACJA MĘŻCZYZN 

ROCZNIKA 1932 

W lokalu przy ul. Legionów 10 

stawią się dziś do. rejestracji przed 

poborowi o nazwiskach rozpoczyna- 

jacych się na literę B, przy ul. Ogro 

dowej 34 — na literę K, przy ul. 
Nowotki 16 — na literę P. 


WEZWANIE SPOŁECZNEJ 
KOMISJI DO WALKI 

Z ANALFABETYZMEM 
Społeczna Komisja do Walki z A- 
naliabetyzmem wzywa kierownic- 
twa i rady zakładowe do wykona- 
nia uchwał powziętych na konferen 
cjach odbytych w miesiącu lutym 
br. i składania meldunków o prze- 
biegu walki z analfabetyzmem do 
„biura pełnomocnika do W. A. ul. 


Piotrkowska 104 (pokój 217) oraz do 
Mieęjskiei - Komisji * Planowania Gos- 
podarczego. 


INTERESUJĄCY ODCZYT 
Dziś w lokalu Stowarzyszenia Inży- 
nierów i Techników Przemysłu Włó- 
kienniczego przy ul. Piotrkowskiej 
135 wygłoszony będzie o godz.' 19 
odczyt mgr. inż. Jana Korasiewicza 
na temat „Klimatyzacja“. 


DYŻURY APTEK 
Dzisiejszej nocy dyżurują nastę- 
pujące apteki: 
Obrońców Stalingradu 15, Pabia- 
nicka 212, Jaracza 32, Stalina 50, 


Kątna 54, Kopernika 26, Piotrkow- 
ska 67, Plac Kościelny 8. 
Nr. Pogotowia Ratunkowego 104-44. 


najlepiej znający potrzeby danej 
dzielnicy. I dlatego dyrekcja Miej- 
skiego Handlu Detalicznego Artyku 
łami Przemysłowymi postanowiła 
powołać do życia przy  poszczegó!- 
nych sklepach komitety opiekuńcze. 
Prace, związane z organizowaniem 
tych komitetów. przeprowadzał już 
od początku br. Oddział Handlu 
DRN Śródmieście. 

Pięcioosobowe komitety opiekuń- 
cze, składające się z przedstawicie 
li społeczeństwa, powstaną przy każ 
dym sklepie przemysłowym MHD 
[najpierw w śródmieściu. Kiedy wy 
niki ich pracy okaża się zadowala- 
jace, wówczas zostaną one zorgani- 
zowane i w innych dzielnicach Ło- 
dzi. 

Jakie są zadania komitetu opie- 
kuńczego? . Przede wszystkim stałe 
czuwanie nad powierzonym jego pie 
iczy sklepem, badarie zaopatrzenia, 
higieny i estetyki placówki, uprzej 
mości personelu, właściwej gospo- 


Prezydium 


darki mieniem państwowym. Przez . 


sprawowanie kontroli nad dystry- 
|bucją towarów komitet opiekuńczy 
przeciwdziała spekulacji i marno- 
trawstwu. przez powiadamianie dy 
rekcji MHD o istotnych potrzebach 
danej dzielnicy przyczynia się do 
właściwego doboru asortymentu io 
warowego w sklepie. 


Komitet opiekuńczy uprawniony 
do dyrekcji MHD w sprawie zmia- 
ny systemu pracy, zaopatrzenia, 
przydatności personelu itp Dyrek- 
cja MHD winna rozpatrywać wnios 
ki komitetu w jak najkrótszym cza 
sie i udzielać mu 'odpowiedzi z po- 
daniem sposobu oraz terminu zała- 
twienia wniosku. 

Praca w komitecie opiekuńczym 
jest funkcją społeczną i przy nale- 
żytym współdziałaniu komitetów z 
dyrekcją, przy odpowiednich wysił 
kach komitetu 


ze strony członków 


MA isterzostwa 
okręgu łódzkiego 

W dniach 10, 11 i 12 marca br. na 
łyżwiarskim Parku Ludo- 
wym na Polesiu odbędą się III po- 
wojenne mistrzostwa okręgu łódzkie 
go w jeździe szybkiej na lodzie dła 
mężczyzn irkobiet oraz młodzieży do 
lat 18. Początek zawodów w sobotę 
o godz. 10. 


Pracownicy poszukiwani 


Kontystę do Wydziału  Kalkulacji 
Kosztów Własnych, kalkulatora do 
Wydziału Mechanicznego, 2 rachmi- 
strzów, wykwalifikowanych tokarzy, 
ślusarzy, tkaczy(ki) i spawacza acety- 
lenowego zatrudnią Zakłady Przemy- 
słu Bawełnianego im, I Dywizji Koś- 
ciuszkowskiej w Łodzi, ul Łąkowa 
23-25. 213 


Í 
| 
| 
| 
| 


torze w 


jest do występowania z wnioskami | 


— winna przynieść pożądane wyni cają się z prośbą o uruchomienie sklepu | czynniki zainteresują się naszą boląezką. 


ki: poprawę stylu pracy sklepów 
handlu uspołecznionego i lepsze za 
spakajanie potrzeb robotniczej klien 
teli. 


teli. (sylw.) 


I spółdzielczego w ich okolicy. 
| Aby sobie coś kupić, musimy tracić 
| wiele cennego czasu, bowiem najbliższy 


* sklep znajduje się od nas w odległości | 


W odpowiedzi na apel 
anż. Grodzickiego 


Inteligencja techniczna nasze- 
go miasta, doceniając w całej 
pełni znaczenie żadań Planu 6- 
letniego, włącza się w jego reali 
zację na odcinku przebudowy 
dzielnic robotniczych. W odpo- 
wiedzi na apel inż. Grodzickiego 
pracownicy oddziału kosztory- 
sów MPB zobowiązali się opra- 
cować poza godzinami służbowy 
mi dokumentację techniczną na 
następujące obiekty przy prze- 
budowie ul. Abramowskiego: Nr. 
9, 11, 13 — opracuje Sergiusz 


Hauk, Nr. 15, 17, 19, — Wojciech 
Kominek, Nr. 21, 23 — Henryk 
Chojnowski, Nr. 25 — Walde- 
mar Śmigiel, Nr. 27 — Stanisław 
Zasada, Nr. 29, 31 — Jan Dudek, 
Nr. 33. 35 — Henryk Łakomy, 
Nr. 37 — Ryszard Rokiel, Nr. 39, 
41 — Jerzy Jajte. 

Czynem tym pracownicy MPB 
pragną przyśpieszyć przebudowę 
ulicy Abramowskiego,  zamiesz 
kałej przez ludność robotniczą. 
i (sw) 


Pierwszy w Polsce żłobek 
dla dzieci chorych na kokiusz 


nej 11 w dużym pięknym parku wi 
doczny jest z daleka nowo wyremon 
towany budynek. "To VII rejonowy 
żłobek — dla dzieci chorujących na 
| koklusz. 

Został on otwarty wczoraj przez 
Wydział Zdrowia Prezydium Rady 
| Narodowej — dła uczczenia Dnia 
Kobiet. 

Lśnią bielą ściany i łóżeczka, W 
pokoju zabaw pełno lalek, wózków 
i licznych zabawek, czekających na 
dziatwę. Personel żłobka stanowią 
młode dziewczęta, które niedawno 
ukończyły szkołę pielęgniarek. 

Na uroczystym otwarciu pierwszy 
zabiera głos prof. dr. Redlich, wita- 
jąc przybyłych gości — przedstawi- 
cieli KŁ PZPR, Zarz. Głównego Zw. 
Zaw. Włókniarzy i Ligi Kobiet. 


Żłobek dla dzieci chorych na, ko- 


W Radogoszczu przy ul. Świetla- 


W dnia 6 marca 1951 roku 
zmarł 


Dr. HENRYK LIPIEC 


st. asystent oddz. urologicz- 


nego Szpitala Nr 4 


W zmarłym tracimy nieodża- 
łowanego współpracownika. 
Koło Zw. Zaw. Pracown. 
Służby, Zdrbseją $ 
przy Szpitalu Nr 4 


3 wykwalifikowanych /śrubowników 
na przędzalnię zgrzebną poszukują 
Konstantynowskie Zakłady Przemysłu 
Wełnianego. Zgłaszać się osobiście 
w Dziale Personanym KZPW Kon- 
stantynów, ul. Łaska 7. 23 


Wykwalifikowanych księgowych i 
kontystów poszukuje Akademia Me- 
dyczna. Zgłoszenia — Oddział Perso 
|aziny, Narutowicza 96, godz. 10 — 
12. 288 


klusz jest pierwszy w Poisce. Pomie 
ści się w nim 50 dzieci. Nowo otwar 
ty żłobek zapewni im troskliwą o- 
piekę, tak, aby matki mogły spokoj 
| nie pracować, wykonując zadania 
| Planu 6-letniego. 


Wzruszonym głosem kierowniczka 
żlobką ob. Janina Kukiełka składa 
w imieniu całego personelu przyrze- 
czenie jak najlepszej pracy. 

Zebrani goście zwiedzają Sale, 
wpisując się do pamiątkowej księ- 
gi. . 

Żłobek ten spełni z pewnością 
swą rolę. W najbliższych dniach 
matki przyniosą tutaj swoje chore 
maleństwa, powierzając je troskli- 
wej opięce lekarzy i pielęgniarek. 


Go usłyszymy przez radio? 


Program na piątek, 9 marca 1951 r. 

11.50 „Głos mają kobiety“. 11.57 
Sygnał. 12,04 Dziennik. 12,15 Przer- 
wa. 13,80 Aud. szkolna dla klas I 
i IŁ 13,50 Utwory fortepianowe E. 
Chabriera. 1415 Utwory na flet i 
gitarę, 14,20 Pogadanka. 14,30 Aud. 
szkolna dla klas V — VII — „Lu- 
dowa muzyka rumuńska”, aud. sł.- 
muzyczna. 14,50 Muzyka. 15,20 Aud. 
oświatowa. 15.30 (Ł) Aud. dla świet 
lic dziecięcych, ..15,50,, Koncert. soli- 
stów. 16,20 (Ł) Na boiskach i bież- 
niach kraju. 16.25 (Ł)y Piosenki kom 
pozytórów radzieckich. 16.45 (E) 
Aktualności lódzkie. 17,00 Wiadomoś 
ci bopołudniowe. 17,15 (Ł) Koncert 
rozrywkowy. 17,45 Felieton. 18,00 
(Ł) Koncert życzeń. 18,20 (Ł) „Koń- 
czymy walkę z analfabetyzmem“. 
18,30 Arie z oper rosyjskich. 19.00 
„Wszechnica Radiowa* wykład 
z cyklu: „Rozwój snołeczeństwa ludz 
kiego“. 19,20 (Ł) Koncert rozrywko- 
wy. 20.00 Dziennik. 20.30 Koncert 
masowy. 21,15 „Za naszą wolność i 
waszą“. 21,30 Muzyka i aktualności. 
22,00 „Nowości poetyckie", 22,15 
Koncert (transmisja z Budapesztu). 
23.00 Ostatnie wiadomości, 


JÓZEF KUSZTELAK 


OD REDAKCJI: Wydział liandlu 
Prezydium Rady Narodowej winien 
mozględnić prośbę mieszkańców ulicy 
Odolanowskiej. 


Odpowiadamy na listy 


D. J.: Iństalacja świetlna w żłob 
ku została naprawiona. 

Wieckowskiego 72: Prezydium RN 
wyjaśnia, że z powodu niewywią- 
zania się przez firmę „Bartohk* z 
powierzonej jej roboty, ZNM polecił 
przeprowadzić budowę komórek Po- 
moeniczej Spółdzielni Cechów Budo- 
włanych, która przystąpi do robót w 
marcu br. 

Ob. Jutkiewiez: Kierownictwo Sa- 
modzielnego Biura Zbiorowego Żżywie 
nia postanowiło zwólnić z pracy za 
nieprzestrzeganie właściwej dyscypli- 
ny ob. Mariana Nowińskiego, kierow 
nika zakładu oraz ob. Helenę Kac- 
przak, bufetową. 

UL Górnicza; W zasadzie plan nie 
przewidywał oświetlenia ul. Górni- 
czej w 1951 roku. Ponieważ jednak 
słupy zostały już ustawione na tej 
ulicy, Wydział Drogowy będzie się 
starał właczyć tę ulicę do planu i 
przeprowadzić oświetlenie jeszcze w 
roku bieżącym, 


TEATRY i KINA 


IM. JARACZA — godz. 15 „Rodzi 
na“, godz, 19 — „Pan Geldhab*. 

LUTNIA — godz. 19.15 — „Ulubio- 
ne melodie“, 

OSA — godz. 19.30 — 
dole". 

PINOKIO — godz. 17 — „Przygoda 
Misia Łazęgi*. 


„Złote nie- 


ADRIA — „Wiosna“, godz. 16, 18, 20 


BAJKA — „Awantura na wsi“, 
godz. 17.30, 2 i 


BAŁTYK -- „Warszawska premiera” 
godz. 16.30, 18.30, 20.30. 

GDYNIA — „Program Aktualności 
Kraj. i Zagr.* Nr 10-51, PKF Nr 
11-51. „Rywale. 

MUZA — „Niebo czy piekło“, 
godz. 18, 20 i 

POLONIA — „Warszawska premie- 
ra”, godz. 16,30 18.30. 20.30. 

PRZEDWIOŚNIE —. „Pokój zdobę- 
dzie świat”, godz. 18, 20 

REKORD — „Powrót Lassie", 
godz. 18, 20 + wś 

ROBOTNIK „Świniarka--«1,.pear 

stychó, godz. A820%7yu najs 2 

ROMA — „Upadek Berlina", T] ser. 
godz. 18, 20 


STYLOWY — „Brunatna pajęczyna* 
godz, 18, 20 

ŚWIT — „Nikt nie nie wie”, 
godz, 18, 20 


TATRY — „Upadek Berlina“, I ser. 
godz. 16, 18. 20 

WISŁA — „Tajna misja*, 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

WŁÓKNIARZ — Sukces Anny Sza 
bo”. godz. 16.30 18.30 20.30. 

WOLNOŚĆ — „Rozśpiewana dolina* 
godz. 16. 18, 20 

ZACHĘTA — „Hamlet“, godz. 16.80, 
19.30 
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— Towarzysze! — teraz przemawiał Stasiak. Stał wysoki, gó- 
rujący nad tłumem, przyciskając do piersi dłoń zgrubiałą, zżółkłą 
od smarów i tytoniu, 

— Towarzysze! — spoglądał na tłum spokojnie, obracając do- 
koła głowę. I ludzie, zasugerowani jego potężnym głosem i posta- 
wą, powoli cichli i uspokajali się. 
|| m— Co tu dużo gadać, mamy ; 
potężnych i podstępnych wrogów. N 
Ale musimy walczyć i będziemy 4 u 
walczyć do ostatniego tchu, bo nie 
mamy innego wyjścia. I on; też 
nie maja innego wvjścia. Stoimy 
naprzeciwko siebie jak dwa wro- 
gie obozy, z których żaden nie mo 
że cofnać sie ani o krok. Nie łudź 
cie się, że oni ustąpią od swo- 
ich warunków. Musimv i będzie- 
my w pertraktacjach domasać się 
ustępstw, ale nie miejmv najmniej 
szej watpliwości: nie ustąpią 
dobrowolnie. Nadeszły czasy no- 
wej. odmiennćj niż dotychczas 
wałki. Naszą bronia bedzie wy- 
trwałość i czujność. Wróg zechce 
podejść nas podstępem. rzuc: mie 


dzy nas prowokatorów. będzie 
działał wykorzystując  najsłab- 


szych spośród nas. Ale wszystkie 
jego ataki ndeprzemy, jeżeli bę- | 
dziemy sołidarn; i zorganizowani 

w naszej wvtrwałośni. Słvszeliśmy + 

tu słowo: lokaut. Czy wszyscy 

"wiedzą, co to jest lokaut? To jest to. o czym przeczytaliśmy w ogło- 
szeniach łódzkich fabrykantów, którzy chcą zmusić do uległości 
robotników przez zamykanie swoich zakładów. Nie jest to nowość. 
Rok temu rosyjscy fabrykanci chcieli odpowiedzieć lokautem na 
powszechny strajk. Ale robotnik rosyjski nie dał się, zorgan:zował 
odprawę i zerwał lokaut. Ja chcę wam przeczytać to, co pisano 
o tym w rosyjskiej prasie robotniczej. Posłuchajcie, towarzysze! 


w w ee a e 
12—14 


Redaguje Kolegium. Redaktor naczelny przyjmuje codziennie w godz 


Z. 


LOKAUT 


„Blok rządu i burżuazji usiluje rozbić proletariat wykorzystując 
fakt, że siły jego są na wykończeniu. Na zapowiedź wprowadzenia w 
fabrykach i zakładach Petersburga ośmiogodzinnego dnia roboczego 
drogą rewolucji, burżuazja odpowiada lokautem. Zawiązano spisek. 
Przeciwko strajkowi postanowiono walczyć stosując masowe zwalnie- 
nia robotników. Zakłady państwowe zamyka się jednocześnie z kilku 
zakładami prywatnymi. Kilkadziesiąt tysięcy robotników wyrzucono 
na bruk. Proletariat petersburski, zdziesiątkowany poprzednią walką, 
chciano sprowokawć do nowej bitwy w warunkach najmniej dla niego 
korzystnych. Rada delegatów robotniczych, idąc za wskazówkami przed 
stawicieli socjaldemokracji, postanowiła zdemaskować wobec robotni- 
ków spisek kontrrewolucji i ostrzec proletariat petersburski, aby: nie 
dał się zwabić w pułapkę. Na wezwanie do wałki w pojedynkę odpo- 
wiedział apelem o zjednoczońą walkę całej Rosji... odpowiedział na- 
tychmiastowym posunięciem wzmacniającym sojusz robotników rewolu- 
cyinych z rewolucyjnym chłopstwem, z tą częścią armii i floty, które 
rozpoczęły powstanie na wszystkich ziemiach Rosji... *) 

— Towarzysze! Socjaldemokracja rosyjska obroniła robotników 
vetersburskich przed lokautem przez wybuch rewolucji, w której 
i my również braliśmy udział. Aby i teraz nie przeliczyli się w swo- 
ich siłach nasi łódzcy możnowładcy! Krzywdząc dwadzieścia pięć 
tysięcy robotników, grożąc głodem ich rodzinom, prowokują oni do 
wystąpienia olbrzymie rzesze ludzi. Przyjmujemy ich wyzwanie. 
ale zobaczymy, kto z tego pojedynku wyjdzie zwycięsko! 


z 


Tłum odpowiedział krzykiem. Pięści zaciskały się i podnosiły 
wysoko nad głowami. Krzyczano i śpiewano, nie zwracając uwagi 
na rozpaczliwą gestykulację następnego mówcy. 

Stasiąka i towarzysza z komitetu związkowego wydelegowano 
do nawiązania rozmów z dyrekcją zakładów Poznańskiego, dla uzy- 


*) Stasiak czyta fragment artykułu Lenina. 


skania odpowiedzi, 
wiona. 

Przemówienia trwały. Mówił adwokat, wzywając robotników, 
aby „z zupełnym spokojem złożyli swoje losy w ręce inteligencji 
liberalnej, która stoi na straży ich interesów" Przemawiał przed= 
stawiciel komitetu związkowego, nawołując „do porządku i spo” 
kojnej pracy w oczekiwaniu odpowiedzi zjednoczonych fabrykan= 
tów“. Nie wszystko i nie dla wszystkich było zrozumiałe, lecz ogól- 
ny nastrój udzielał się wszystkim. A był to nastrój powszechnego 
podniecenia, charakteryzujący ostatnie chwile przed stoczeniem 
nowej walki. 

Dyrekcja odpowiedziała, że wyśle depeszę do Berlina. 

-Przedstawiciel komitetu wrócił na miejsce wiecu sam. Stasiak 
wstąpił po drodze napić się piwa. Kiedy wychodził na ulicę, drogę 
zastąpił mu grubas z czerwoną twarzą. Zataczając się mocno. po- 
pchnął Stasiaka. A gdy obaj runęli na chodnik, grubas wrzasnął: 

— Policja! Złodziej! 

W cyrkule Stasiaka rewidowano dokładnie, 
szenie i każąc mu nawet zdjąć buty. 

— Co czytałeś na wiecu? — zapytał ponury żandarm vie pa” 
trząc w twarz aresztowanego. 

Stasiak milczał. 

. 


Smierć Zająca 


na jakich warunkach praca może być wzno- 


wywracając kie” 


Odpowiedź Berlina brzmiała: „Nie ustępować stop Poznański“, 
We wszystkich zjednoczonych fabrykach rozplakatowano następu- 
jece ogłoszenia: 

„Zarząd Akc. Tow. I. K. Poznański, z powoda uporczywego za» 
kłócanta przez robotników porządku fabrycznego, został zmuszony tw 
dniu 6 grudnia rb. fabrykę zamknąć. Jednocześnie «zawiadomił <obot- 
ników ogłoszeniami, na jakich warunkach mogłaby być wznowiona pra- 
ca w fabrykach w dniu 17 grudnia. Ponieważ do dnia dzisiejszego wa- 
runki Zarządu Tow. Akc. l. K. Poznański wznowienia prac przyjęte 
nie zostały, ze względu na wzajemną solidarność, uważamy za konieczne 
z dniem dzisiejszym wymówić wszystkim robotnikom na dwa tygodnie 
naprzód i dnia 29 grudnia rb. nasze fabryki zamknąć, o ile do tego 
czasu nie zostanie przywrócona normalna praca w fabrykach Tow. Akce. 
I. K. Poznański przez Zarząd tych fabryk ustalonych." 

(D. c. n.) 
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